
Pod przewodnictwem E. Gierka

Przemysł miedziowy 
tematem narady 

w KC PZPRW Komitecie Centralnym PZPR pod przewodnictwem I sekretarza KC PZPR Edwar­
da Gierka odbyła się 2 bm. na­rada przedstawicieli przemysłu miedziowego oraz przedsię­biorstw budowy kopalń rud miedzi.Na naradzie, w której rów­nież wzięli udział członek Biu­ra Politycznego, sekretarz KC 
Jan Szydlak, kierownik Wy­działu Ekonomicznego KC — 
Zbigniew Madej i ministrowie przemysłu ciężkiego oraz bu­downictwa i przemysłu matę-riałów budowlanych Włodzi­
mierz Lejczak i Alojzy Karko­
szka — przedyskutowano żarnie rżenia w dziedzinie pełnego wy korzystania rezerw przemysłu miedziowego. (PAP)

Polscy posłowie 
powrócili z AbidżanuZe stolicy Republiki Wybrze ża Kości Słoniowej — Abidża­nu, gdzie odbyła się wiosenna sesja Rady Unii Międzyparla­mentarnej. powróciła 2 bm. do Warszawy delegacja polska: przewodniczący zarządu Pol­skiej Grupy Unii Międzyparla­mentarnej pos. Wincenty Kra­

sko i sekretarz gruov — pos. 
Henryk Skrobisz. (PAP)

V IEŁKI KI
Przygotowania do zbiorów zielonek i żniw • Organizacja 
przemysłu maszyn rolniczych • Gospodarka drewnem

Posiedzenie Biura
Politycznego KC PZPR

Biuro Polityczne KC PZPR na posiedzeniu w dniu 2 bm. 
rozpatrzyło kompleks zagadnień obejmujących ocenę stanu 
przygotowań do zbioru zielonek i zbóż w 1973 r. oraz progra 
my organizacji przemysłu maszyn rolniczych i zagospodaro­
wania drewna w budownictwie, zwłaszcza rolnym.Biuro Polityczne podkreśli­ło, że — opierając się na doś­wiadczeniach ubiegłorocznej kampanii żniwnej — należy do końca maja przygotować we wszystkich ogniwach kółek roi niczych, PGR i RSP odpowied nie plany kampanii żniwnej zarówno w warunkach roku przeciętnego, jak też dla wa­riantu tzw. żniw deszczowych. Plan kampanii żniwnej powi-

Wy startował Rajd Tulipanów

W Rajdzie Tulipanów, który w tym roku rozpoczął się w 
Warszawie, wystartowało kilk a polskich załóg na „Polskich 
Fiatach 125p". Na zdjęciu: je den z naszych kierowców — Ma­
ciej Stawowiak (pierwszy z pr awej) podczas kontroli technicz­
nej (2 bm.) na Stadionie X-ie cia w Warszawie.

CAF — Urbanek — telefoto

nien być ze szczególną troską przygotowany na szczeblu przedsiębiorstw rolnych i gmi ny, z uwzględnieniem lokal­nych warunków i przewidy­wań w zakresie dysponowa­nych środków technicznych, si ły roboczej, struktury gospo­darstw i innych okoliczności decydujących o sprawnym przebiegu żniw, omłotów oraz skupu płodów.Stwierdzono, że dotychczaso wy przebieg napraw i przygoto wanie oraz dostawy sprzętu na kampanię żniwną, wskazują na konieczność dalszych wzmożo­nych wysiłków przemysłu, han dlu i przedsiębiorstw obsługi rolnictwa dla zapewnienia, naj później do połowy czerwca br., pełnej gotowości sprzętu. Peł­na gotowość sprzętu do zbioru zbóż dotyczy zarówno maszyn ciągnikowych, jak też sprzętu konnego i prostych narzędzi, u względniając fakt, że kombaj- nizacją zbioru zbóż w gospo­darce chłopskiej będzie można

w br. objąć niewielki procent areału.Biuro Polityczne zobowiąza­ło Ministerstwo Rolnictwa i in stancje partyjne do podjęcia niezbędnych przedsięwzięć ma jących na celu zmobilizowanie wszystkich służb rolniczych i organizacji działających na wsi do sprawnego przygotowa nia i przeprowadzenia zbioru zielonek i zbóż.Biuro Polityczne rozpatrzyło i zaakceptowało rozwojowe za dania przemysłu maszyn rolniDokończenie na str. 2

Na trasie E-8

W sobotę-druga jezdnia 
objazdu KostrzynaWczorajszy, trochę deszczo­wy dzień nie przeszkodził wpracach przy budowie E-8. Drogowcy będą się li dotrzymać terminu i botę oddać do użytku

trasy stara- w so- drugą
Kiermasz Domu Książki
i „Głosu Wielkopolskiego11

Plon trzydniowego maratonu
Przez dwa ostatnie dni kwietnia i w 1-Majowe Święto na 

pi. Mickiewicza w Poznaniu trwał wielki kiermasz książki,

jezdnię objazdu Kostrzyna. Na stępnie rozpocznie się budowę drugiej jezdni trasy od stro­ny Poznania. Wykonywać to będzie Poznańskie Przedsię­biorstwo Robót Drogowych.Natomiast Wojewódzki Za­rząd Dróg Lokalnych zajmie się budową nowej jezdni natrasie Kostrzyn Swarzędz.
organizowany tradycyjnie — jak co roku — przez
Książki” i redakcje „GIOSU 
mas? zorranizowanv bedzie 
Oświaty, Książki i Prasy.Ideą kiermaszowych spot­kań z książką jest jak najszer sze spopularyzowanie jej wśród czytelników, a zwłasz­cza zaprezentowanie im naj­ciekawszych tytułów, dostęp­nych aktualnie na rvnku ksie garskim. Wydaje się. że to

WIELKOPOLSKIEGO
„Dom 
Kier

także 6 i 13 bm. w Dniachgrupy uczniów z albumami, po dedykacje poznańskich pisa- 
Dokończenie na str. 2

Przebudowę istniejącej wyko­nywać będzie Wojewódzki Za­rząd Dróg Publicznych. 7,5-ki- lometrowy odcinek dwujezdnio wej drogi do Swarzędza ma być gotowy jeszcze w tym ro­ku. W przyszłym zaś na 22 lip ca. drogowcy przekaża nastęn-ny odcinek trasy E-8 Wrześni. (wn) do
zadanie poznańskispełnił. prezentując kiermasz najbar-dziej atrakcyjny wybór no­wości książkowvch przeszło 20 wydawnictw całego kraju.Świadczy o tym znaczne za­interesowanie odbiorców, któ­rzy n:ekiedy wprost tłoczyli się przy stoiskach, z zaciekawie­niem poszukując publikacji, które w księgarniach trudno nieraz odnaleźć. Powodzenia kiermaszowych ekspozycji do­wodzi choćbv tvlko liczba oko ło 35 tysięcy egzemplarzy ksia żek sprzedanych w ciągu trzech dni.

Prócz książek uczestnicy kier­
maszu mieli pod dostatkiem upo­
minków, płyt, kwiatów, słodyczy, 
owoców, lodów, napojów. W dru­
gim i trzecim dniu pojawiła się 
także kiełbasa na gorąco, o której 
braku 29 bm. pisaliśmy. Pogoda 
przez cały czas — wymarzona.Wszystko byłoby dobrze, gdyby nie pewne „ale” Otóż niektóre szkoły w Poznaniu Przysłały na kiermasz 1 Maja

Statek „Kielce" na mieliźnie
Późnym wieczorem 1 maja, wę- 

glowiec Polskiej Żeglugi Morskiej 
„Kielce” wszedł na mieliznę w cie 
śninie Duży Bełt w okolicach duń 
skiej wyspy Langeland. Statek pły 
nął z ładunkiem ponad 2 tys. ton 
węgla do Odense w Danii. Na po­
moc uszkodzonej jednostce wyru­
szył silny holownik szczecińskie­
go portu „Cyklop”.

Przeciwko próbom nuklearnym
Występując w senackiej podko­

misji do spraw rozbrojenia i kon­
troli zbrojeń senator Edward Ken 
nedy wezwał rząd Stanów Zjed­
noczonych do podjęcia natychmia 
stowycb i poważnych wysiłków w 
celu zawarcia układu o całkowi­
tym zakazie doświadczeń z bronią 
jądrową.

Starcia w Madrycie i Meksyku
Demonstracja pierwszomajowa w 

stolicy Hiszpanii miała w tym ro­
ku krwawv przebieg. Policja zaata 
kowala demonstrujących studen-

W meksykańskim mieście Puebla 
(120 km na wschód od stolicy) do­
szło w dniu 1 maja do strzelaniny
między 
wyniku 
dentów

nych.

studentami a policją, w 
tego incydentu dwóch stu- 
zostało zabitych, a 12 osób, 
4 policjantów ciężko ran-
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tów 
«cia 
cji.

i robotników. W trakcie zaj- 
poniósł śmierć inspektor poli- 
Aresztowano około 100 osób.

Rozmowy G. Jarringa
Specjalny wysłannik ONZ na 

Bliski Wschód Gunnar Jarring spot 
kał się w Nowym Jorku z przed­
stawicielem Egiptu w ONZ, Abde- 
lem Meąuidem i omówił z nim 
kwestię przygotowań do nowego 
posiedzenia Bady Bezpieczeństwa 
na temat kryzysu bliskowschod­
niego.

Za wycofaniem wojsk USA
Z ankiet przeprowadzonych 

przez znany Instytut badania opi-

Współpraca europejska • Redukcja zbrojeń 
• Ochrona zasobów biologicznych Bałtyku

Rozmowy ministra
S. Olszowskiego w Szwecji

2 bm. min. spraw zagranicznych PRL Stefan 01-
s z o w s k i przybył z wizytą do Szwecji, rewizytując szefa 
polityki zagranicznej tego kraju, Kris ter a Wickmana, 
który bawił w Polsce w ub. roku. *Po przybyciu do Sztokholmu S. Olszowski został przyjęty przez króla Szwecji Gustawa 

VI Adolfa; spotkał się również z premierem Szwecji — Olo- 
fem Palmę. Obydwa spotkania upłynęły w serdecznej atmosfe rze. Omówiono niektóre aspek­ty współpracy polsko-szwedz­kiej ze szczególnym uwzględ­nieniem problematyki gospodar czej i ochrony wód Bałtyku przed zanieczyszczeniem.W godzinach południowych

Cigg dalszy afery Watergate

Senat USA żąda

rozpoczęły się rozmowy ofi­cjalne między ministrami spraw zagranicznych Polski i Szwecji.Rozmowy koncentrowały się pierwszego dnia na zagadnie­niach międzynarodowych zę szczególnym uwzględnieniem bezpieczeństwa europejskiego, w tym europejskiej konferen­cji bezpieczeństwa i współpra cy. Obie strony były zgodne, żc powinna się ona odbyć jak najwcześniej.Poruszono także problemy rozbrojenia i redukcji zbro­jeń. Wymieniono poglądy na temat zwołania światowej kon ferencji rozbrojeniowej.Dużo miejsca zajęły w roz­mowach problemy Indochin. Obie strony podkreśliły zna­czenie porozumienia paryskie-
obiektywnego śledztwa

Afera Watergate jest nadal tematem numer jeden ko­
mentarzy prasowych w USA, a środki masowego przekazu 
za granicą zwracają uwagę na wygłoszone 30 ubm. przemó­
wienie radiowo-telewizyjne prezydenta Nixona, poświęcone 
temu skandalowi politycznemu.Należy zwrócić uwagę, że obecnie prezydent Nixon sta­ra się uciszyć burzę wywoła­ną przez aferę Watergate. Pragnie stworzyć wrażenie, że administracja funkcjonuje już w sposób zupełnie normalny. Jednak wydaje się, że jeszcze

chardson, nie traci czasu i ener gicznie przystępuje do działa­nia.
Komentarze zamieszczone w pra

sie zagranicznej zwracają 
na zbyt długie odwlekanie

uwagę 
przez

go konieczności szybkiegowprowadzania w życie jego po stanowień.Omawiano inne problemy międzynarodowe interesujące obie strony. Rozmowy wyka­zały dużą zbieżność poglądówW godzinach wieczornych K. Wickman podejmował S. Ol­szowskiego i towarzyszące mu osoby obiadem. (PAP)
Zakończenie rozmów

przez wiele tygodni będzie stała w obliczu trudności wołanych przez tę aferę.Na prezydenta Nixona
ona wy-wy-wierany jest coraz większy na cisk. by powołał kogoś spoza administracji dla szczegółowe­go zbadania całości sprawy Watergate. 1 bm. senat u- chwalił rezolucję wzywającą prezydenta do natychmiasto-wego powołania .osobistościspoza administracji o najwyż szych kwalifikacjach moral­nych” dla kierowania dalszym śledztwem w sprawie Water­gateJak już informowaliśmy, I bm. do biur byłych prezy­denckich doradców — Ehrlich mana, Haldemana i Deana, którzy podali się do dymisji, wkroczyli agenci FBI. w celu zabezpieczenia znajdujących się tam dokumentów. Świad­czy to. iż nowo mianowany minister sprawiedliwości. Ri-

Nixona wszczęcia dochodzeń w 
sprawie afery Watergate, a po je­
go ostatnim przemówieniu radio- 
wo-telewizyjnym, w W. Brytanii 
mówiono o Nixonie jako o czło­
wieku przyciśniętym do muru, w 
związku z tą aferą. Ostro wyraża­
no się o niesubordynacji admini­
stracji waszyngtońskiej. Prasa duń 
ska wyraża wątpliwości co do te­
go, że Nixon mógł nie znać posu­
nięć swych głównych doradców 
oraz pracowników administracji. 
W Szwecji zwraca się uwagę, iż 
Nixon powinien inaczej ukształto- 
■wać swe stosunki z Kongresem, 
który w przeszłości często był 
traktowany jako „arogancki”.

Należy także zwrócić uwagę na 
międzynarodowe implikacje afery 
Watergate. Na pewno nie przy­
czyni się ona do wzmocnienia i 
tak ostatnio już osłabionego, przez 
posunięcia w Wietnamie oraz poli 
tykę gospodarczą, autorytetu ad­
ministracji Nixona. (PAP)

Armia kontra komandosi

Walki w Bejrucie
W środę już od wczesnych gO-

R. Nixon W. BrandtPrzebywający z wizytą ofi­cjalną w Waszyngtonie kan­clerz NRF, Willy Brandt prze prowadził w środę ostatnią roz mowę z prezydentem USA Ri­
chardem Nixonem. W tym sa­mym dniu odbyło się amery­kańsko - zachodnioniemieckie spotkanie z udziałem wszyst­kich członków obu delegacji.Po spotkaniu z Nixonem, Brandt wygłosił w waszyngtoń skim „Narodowym Klubie Pra sy” przemówienie, w którym stwierdził m. in. że ,.w stosun kach USA — Europa Zachod­nia nie ma trudności, których nie można by przezwyciężyć”. Brandt oznajmił kilkuset obee nym dziennikarzom, że jego zdaniem przepowiadana przez pewne koła „wojna handlowa” między Europą Zachodnią a Ameryką — nie odbędzie się.W czwartek rano kanclerz Brandt i towarzyszące mu oso by, opuszczą Waszyngton i po wrócą do Bonn. (PAP)

nil publicznej w Allensbach wyni 
ka, że 27 proc, obywateli zachod- 
nioniemieckich wypowiada sie za 
bezwarunkowym wycofaniem 
wojsk USA z NRF, niezależnie 
od tego czy w sprawie generalnej 
redukcji zbrojeń w Europie oraz 
wycofania wojsk dojdzie do jakie­
goś porozumienia między wscho­
dem a zachodem.

N. Ceausescu odwiedzi Włochy
Przewodniczący Rady Państwa 

Rumunii i sekretarz generalny KC 
Rumuńskiej Partii Komunistycznej 
Nicolae Ceausescu uda się do 
Włoch z oficjalną wizytą, która 
trwać będzie od 21 do 24 maja.

Walki w Kambodży
Według doniesień agencji zachód 

nich w ciągu ostatnich 48 godzin 
walki między siłami rządowymi 
Kambodży i oddziałami patriotów 
khmerskich toczyły się na wschód 
nim brzegu rzeki Mckong, położo-
nym naprzeciw stolicy kraju,
Phnom Penh. O walkach doniesio 
no także z rejonu stolicy prowin­
cji Takeo, która jest otoczona 
przez oddziały wyzwoleńcze.

dżin rannych w kilku dzielnicach 
Bejrutu rozgorzały gwałtowne wal 
ki między armią libańską a koman 
dosami palestyńskimi. Jak wyni­
ka z pierwszych informacji, ko­
mandosi uprowadzili dwu podofi­
cerów armii libańskiej, pragnąc 
zmusić rząd w Bejrucie do uwol 
nienia kilku aresztowanych wcześ­
niej fedainów.

Armia libańska otoczyła obóz u- 
chodźców palestyńskich w Sahra na 
przedmieściu Bejrutu, bowiem 
przypuszczano, że tam właśnie 
więzieni są dwaj podoficerowie. 
Komandosi otworzyli ogień.

Jak wynika z komunikatu, feda 
ini zaatakowali też koszary woj­
skowe w kilku punktach stolicy.Po południu komandosi pa­lestyńscy uwolnili trzech żoł­nierzy libańskich, uprowadzo­nych we wtorek.Algierska agencja prasowa podaje, że w Bejrucie doszło do porozumienia między ar­mią libańską a komandosami palestyńskimi w sprawie przer wania bratobójczych walk.AFP pisze, że w czasie walk, jakie rozgorzały w środę w Bejrucie zginęło 10 żołnierzy li bańskich, a 29 zostało ran­nych. (PAP)

H. Braunsteiner
zostanie wydana 

władzom NRF
1 maja w nowojorskim Sądzie 

Okręgowym zapadł wyrok w proce 
sie przeciwko zbrodniarce hitlerow 
skiej Herminie Braunsteiner-Ryan 
byłej zastępczyni komendantki od 
działu kobiecego w obozie śmieci 
w Majdanku, a następnie w Ra- 
vensbrueck.

Wyrok sądu nowojorskiego zwra 
ca się do władz imigracyjnych Sta 
nów Zjednoczonych o natychmia­
stową ekstradycję Braunsteiner- 
Ryan do Niemieckiej Republiki Fe 
deralnej.

Sąd nowojorski zwraca się do 
władz imigracyjnych Stanów Zjed­
noczonych o natychmiastowa eks­
tradycje Braunsteiner-Ryan do Nie­
mieckiej Republiki Federalnej.

Jak oświadczają władze prokura 
torskie, w USA istnieją dowody 
świadczące, iż co najmniej 50 osób 
o podobnej zbrodniczej przeszłości 
ukrywa się na terenie St. Zjedno­
czonych. (PAP)



Od 2 — 10 bm w Kaliszu Wobec 109 osób zastosowano sankcje Za miesiąc ruszy
Teatralne spotkania 

nad Prosną
Spektakl „Śmierci Tarełkina” Suchowo-Kobylina w wy­

konaniu zespołu gospodarzy festiwalu zapoczątkował wczoraj 
kolejne, trzynaste już Kaliskie Spotkania1 Teatralne, inaugu­
rujące zarazem zgodnie z wieloletnią tradycją majowe Dni 
Oświaty Książki i Prasy w Wielkopolsce. Omawiany już na 
naszych łamach przy okazji premiery spektakl jest bezsprze­
cznie największym sukcesem teatru kaliskiego w tym sezo­
nie.W tegorocznych Kaliskich Spotkaniach Teatralnych bie- rze udział 8 scen krajowych

Okupacja Namibii 
jest aktem agresji 

ze strony RPASekretarz generalny ONZ, Kurt Waldheim przekazał Ra­dzie Bezpieczeństwa ONZ ra­port na temat rokowań, jakie prowadził z upoważnienia Ra dy z rządem RPA w sprawie niepodległości i samostanowie­nia w Namibii.Po trzech miesiącach bez­skutecznych i nic nie wnoszą­cych kontaktów z ministrem spraw zagranicznych rządu RPA H. Mullerem, sekretarz generalny ONZ stwierdza w raporcie, iż odpowiedzi jakie otrzymał od rządu RPA na temat przyszłości Namibii są całkowicie niezadowalające. W związku z impasem w roko Waniach pomiędzy sekreta­rzem generalnym a rządem RPA, Rada Bezpieczeństwa ONZ będzie musiała podjąć os tateczną decyzję na temat dal szych kroków w sprawie Na­mibii. Rasistowski rząd RPA wykluczył jakąkolwiek możli­wość przyznania narodowi Na mibii prawa do niepodległości i samostanowienia w najbliż­szej przyszłości.Rada ONZ do spraw Nami­bii oświadczyła, iż jest kate­gorycznie przeciwna jakim­kolwiek dalszym rokowaniom pomiędzy sekretarzem generał nym ONZ a władzami RPA na temat dalszych losów Na­mibii. Identyczne stanowisko zajęła grupa państw afrykań­skich w ONZ.Jak wiadomo, według orze­czenia Międzynarodowego Try bunału Sprawiedliwości, oku­pacja Namibii przez RPA sta­nowi akt agresji1 i pogwałce­nia karty NZ. (PAP)
Bez ograniczeń

„Głos" można 
zaprenumerować 

na czerwiec
Słarania naszej redakcji o 

przywrócenie możliwości za­
mawiania „GŁOSU WIELKO­
POLSKIEGO" w prenumera­
cie na okresy miesięczne u- 
wieńczone zostały — jak już 
pisaliśmy — powodzeniem.

„GŁOS", zarówno na pocz­
cie i u listonoszy, jak i w „Ru 
chu" zaprenumerować można 
obecnie na czerwiec. Należy 
jedynie do 15 maja wpłacić 
17,50 zł na poczcie lub u li­
stonosza, bądź do 5 maja (za 
pośrednictwem blankietów 
PKO) na konto „Ruchu".

Przypominamy, że prenu­
merata jest nieograniczona i 
gwarantuje stałe otrzymywa­
nie „GŁOSU WIELKOPOL­
SKIEGO".

Jak przewiduje Instytut Meteoro­
logii i Gospodarki Wodnej, na za­
chodzie i nółnocy bedzie dzisiaj za­
chmurzenie duże i miejscami nie­
wielkie ooadv deszczu: na oozo- 
stałvm obszarze zachmurzenie na 
ogół niewielkie i umiarkowane 
Temoeratura maksymalna od 14 st 
na północnym zachodzie do 20 w 
centrum i 25 st. na południowym 
wschodzie. Wiatry słabe 1 timiarko-/ 
wane zmienne.
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Dzisielszy serwis informacyjny 
ooracował Witold de Mezer

oraz poza konkursem jedna za graniczna: Teatr im. K. Wielicz kowa z Pazardżiku w Bułgarii, którego występy w dniu 10 ma ja zakończą kaliską imprezę. W tym roku w Kaliszu spotka się inne niż zazwyczaj grono za­proszonych teatrów. Po raz pierwszy wystąpi w Kaliszu w ramach festiwalu Scena Mło­dych poznańskiego Teatru Lal ki i Aktora „Marcinek", po raz pierwszy też biorą udział w fe stiwalu teatry z Opola i Jele­niej Góry. Poza nimi na 13 ka­liskie Spotkania Teatralne za­proszone zostały jeszcze nastę­pujące zespoły: Teatr Narodo­wy z Warszawy z „Antygoną" Sofoklesa (6 maja), Teatr Ziemi Lubuskiej z Zielonej Góry z „Kartoteką” Różewicza oraz „Henrykiem IV” Pirandella (7 maja). Teatr Polski z Poznania z „Nieznajomą z Sekwany” Horwatha (8 maja) oraz Teatr im. Osterwy z Lublina z „Wyz woleniem” Wyspiańskiego (9 maja).Niezależnie od oficjalnego pro gramu festiwalu, organizatorzy zaplanowali także wiele imprez towarzyszących m. in. wystawę scenografii Kazimierza Wiśnia ka oraz fotogramów Wojciecha Nowickiego, spektakle teatru jednego aktora oraz spotkania z jurorami. (ob>
Na zaopatrzenie rynku

Dodatkowe towary za pół mld zł
W wielkopolskich fabrykąch potężnieje rytm pracy ludzi i 

maszyn. Załogi zobowiązane do czynu podjęły znacznie 
wcześniej, już w styczniu i w lutym, gdy odpowiadały na 
apel Sekretariatu KC PZPR i Prezydium Rządu w sprawie 
dania w tym roku krajowi dodatkowej produkcji wartości 
30 miliardów zl i teraz te obietnice realizują.Zobowiązania wielkopolskich załóg opiewają na 2,2 miliar­da złotych. Stanowi to 7,3 pro cent owych 30 miliardów i nie mai idealnie odpowiada pro­centowemu udziałowi Wielko­polski w produkcji przemysło­wej kraju.Co już z tego zrobiono? Prze kazano do sprzedaży ponadpla nowe towary o wartości ponad 500 milionów zł. Na tę kwotę składają się dla przykładu: 600 zestawów mebli pokojo­wych i 500 segmentów kuchen nych, kilka tysięcy sztuk odzie
Proces o podpalenie 
magazynu „Stomila"Przed Sądem Wojewódzkim w Poznaniu rozpoczyna się dzi siaj — 3 bm. proces Krzyszto fa Marka i Wiesława Ciurki- na oskarżonych o podpalenie magazynu Poznańskich Zakła­dów Opon Samochodowych „Stomil“.Akt oskarżenia stwierdza, że wieczorem 9 marca ub. ro­ku ówcześni pracownicy „Sto- mila“ 21-letni K Marek i 18- letni W. Ciurkin dotarli do magazynu (w którym nikt wte dy nie czuwał), podłożyli pod skrzynię z kauczukiem wcześ­niej przygotowana podpałkę i wzniecili ogień W rezultacie powstał pożar, który zniszczył magazyn i spowodował straty w wysokości około 200 min zł Przeprowadzone w toku śledź twa badania psychiatryczne wykazały, że obaj oskarżeni nie są w pełni poęzytalni.Przewiduje się, że ogłosze­nie ,wyroku w tej sprawie na­stąpi w połowie bieżącego mie siąca. (ak)
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NIK skontrolował działalność 
przemysłu ciężkiego i maszynowego

Sejmowa Komisja Przemysłu Ciężkiego i Maszynowego, 
obradująca pod przewodnictwem pos. Henryka Szafrańskie­
go (PZPR) rozpatrzyła i przyjęła sprawozdanie z działalności 
w 1972 r. zespołu przemysłu ciężkiego i maszynowego Naj­
wyższej Izby Kontroli.Ze sprawozdania przedsta­wionego posłom wynika, że w minionym roku zespół ten prze

Posiedzenie Biura
Politycznego KC PZPR

Dokończenie ze str. 1czych, spożywczych i dla gos­podarki leśnej.Biuro Polityczne zaleciło rządowi, aby podjął odpowied­nie decyzje w sprawie rozwoju przemysłu maszyn dla rolnict­wa, leśnictwa i przemysłu rol­no-spożywczego.Biuro Polityczne rozpatrzy­ło program Ministerstwa Leś­nictwa i Przemysłu Drzewnego w zakresie wykorzystania dre wna w budownictwie zwłasz­cza rolnym. Stanowi on inte gralną część kompleksowego programu intensywnego zago­spodarowania krajowej drzew nej bazy surowcowej.Biuro Polityczne wskazało na konieczność przyspieszenia wykorzystania drewna dla roz woju budownictwa na wsi. zwłaszcza obiektów inwentar­skich.Biuro Polityczne wysłuchało sprawozdania przewodniczące­go. Rady Państwa Henryka Ja 
błońskiego z wizyty delegacji państwowo-partyjnej w Repu­blice Kuby i zaaprobowało jej rezultaty. (PAP) 

ży, kilkadziesiąt ton różnych proszków, mydeł, past i innych kosmetyków. 25 000 metrów kwadratowych dywanów i chodników. 1400 kg pożyw­nych i smacznych koncentra­tów obiadowych, 80 000 kg kon serw, 3 miliony sztuk cegły, 4000 metrów sześciennych pre fabrykatów dla budownictwa i wiele, wiele innych poszuki wanych na rynku produktów.Licząc wartościowo, najwię­cej dodatkowej produkcji ryn­kowej rzuciły — już w bieżą­cym roku — do handlu zało­gi: Fabryki Kosmetyków 
„Pollena-Lechia” — za 14,7 min zł. Rejonowego Przedsię­
biorstwa Przemysłu Paszowe­
go „Bacutil” — za 10,7 min zł, 
Wielkopolskich Zakładów Pi­
wowarskich — za 8,6 min zł, 
Wojewódzkiego Przedsiębior­
stwa Przemysłu Mięsnego — 
za 6,1 i „Goplany" — za 3,8 min zł.Niektóre załogi podwyższają podjęte wcześniej zobowiąza­nia. Na przykład załoga Po­
znańskich Zakładów Produk­
cji Betonów „Pozbet", chcąc umożliwić budowlanym posze­rzenie zakresu robót, w tym także mieszkaniowych postano wiła zwiększyć dodatkową pro dukcję prefabrykatów z 12.2 do 30,1 min zł. Podobnie uczy niły załogi wytwarzające pre­fabrykaty na terenie woje­wództwa („Wielfabetu”) pod­wyższając wartość swych zobo wiązań z 5 na 9 min zł. (pch)

Cholera w Indonezji
Na indonezyjskiej wyspie Bali w 

ciągu ostatnich 3 miesięcy 64 osó- 
by zmarły na cholerę. Informację 
taką podała w środę indonezyjska 
agencja KNI, dodając że w tym 
samym czasie liczba zachorowań 
na cholerę wzrosła do 335 osób. 

prowadził kontrolę w 218 jed­nostkach, a w 67 — zorganizo­wane zostały narady pokontrol ne. Wysłano 300 materiałów po kontrolnych oraz 10 opracowań zbiorczych zawierających syn­tetyczne omówienia najważ­niejszych wyników kontroli. W stosunku do 109 pracowników kontrolowanych jednostek za­stosowano sankcje służbowe.Przedmiotem kontroli były zagadnienia o decydującym zna czeniu dla rozwoju poszczegól nych branż obu resortów. Kon trolowano m. in. stan realiza­cji inwestycji i dochodzenia o- biektów przemysłowych do pro jektowanej zdolności produk­cyjnej, rozwój techniki, techno logii i zaplecza naukowo-tech­nicznego. realizację dostaw ko operacyjnych, rozwój odlewni­ctwa, przemysłu narzędziowe­go, automatyki i produkcji apa ratury kontrolno-pomiarowej, przebieg dostaw artykułów na potrzeby rynku wewnętrznego, budownictwa mieszkaniowego i eksportu.Koreferent — pos. Adam Pa 
roi (PZPR) stwierdził, że w 1973 r. zespół powinien zająć się m. in. sprawą realizacji pla nów rozwoju techniki i techno logii, a szczególnie rozwojem plastycznej obróbki metali. Szczególnie wiele uwagi powi­nien poświęcić zespół kontroli realizacji uchwał VIII Plenum KC PZPR w sprawie efektyw­nego wykorzystania materia­łów i surowców. Przedmiotem badań powinny stać się także problemy związane z gospodar ką zasobami ludzkimi w zakła dach pracy.W dyskusji zwracano uwagę na konieczność rozszerzenia za­kresu badań oraz skuteczności działania resortowej kontroli wewnętrznej.
Lepiej wykorzystujemy 

myśl technicznąW Warszawie obradowało międzyresortowe kolegium po rozumiewawcze przy Minister stwie Nauki, Szkolnictwa Wyż szego i Techniki. Dyskusja, któ rą prowadził minister Jan Ka­
czmarek, koncentrowała się wo kół problemów działalności re­sortu nauki w minionym roku i zadań na lata następne.W toku obrad podkreślono osiągnięcie w 1972 r., wyraźnej poprawy w zakresie wprowa­dzania do gospodarki osiągnięć postępowej myśli technicznej. Zrealizowano 95 procent za­dań wdrożeniowych ujętych w Narodowym Planie Gospo­darczym.Dyskusja toczy się również nad zasadami organizacji po­dejmowania i prowadzenia prac badawczo-rozwojowych i wdrożeniowych w ramach tzw. akcji „Fundamenty” realizowa nej w Roku Nauki Polskiej. Dotychczas szkoły wyższe zgło siły tu do realizacji 47 komplek sowych zadań naukowo-badaw czych. (PAP)
Przed wyborami 

w Ul sterze
„Skrzydło Tymczasowych” Irian 

dzkiej Armii Republikańskiej 
wezwało ludność Ulsteru do bojko 
towania wyborów samorządowych 
w Irlandii Północnej, które mają 
odbyć się 30 maja. W opublikowa 
nym oświadczeniu IRA potępia 
brutalne akcje wojsk brytyjskich 
w Irlandii Północnej i stwierdza, 
że ponoszą one odpowiedzialność 
za śmierć niewinnych obywateli. 

Komisja rozpatrzyła i przy­jęła ponadto odpowiedzi na de zyderaty uchwalone w wyniku dyskusji nad perspektywami zaopatrzenia rynku wewnętrz­nego i budownictwa mieszka­niowego w nowoczesne artyku ły produkowane przez prze­mysł ciężki i maszynowy.PAP
„Marcinek" 

wyjeżdża do Francji10-osobowy zespół Teatru Lalki i Aktora Scena „Marci­nek" wyjeżdża dzisiaj na pię- ciotygodniowe tournee do Francji. Teatr pokaże we Frań cji folklorystyczną operę dla dzieci J. Kurczewskiego do li­bretta M. Kownackiej „O Kasi co gąski zgubiła” (reż. W. Wieczorkiewicz). Przedstawie­nie to było grane w Poznaniu ponad 200 razy, prezentowane było także na Węgrzech, w Bel gii, w Czechosłowacji i na Ku­bie. (bran)
Ewidencja kadr nauczycielskich
Po raz pierwszy w historii polskiego szkolnictwa postano­

wiono przeprowadzić powszechną ewidencję kadr nauczy­
cielskich. Zgodnie z zarządzeniem Ministerstwa Oświaty i 
Wychowania, akcja ta zostanie przeprowadzona w dniach od 
1—15 maja br.Podlegać jej będą wszyscy pedagodzy i wychowawcy za­trudnieni w szkołach i placów­kach oświatowo-wychowaw­czych Ministerstwa Oświaty i Wychowania oraz w szkołach i placówkach wychowawczych nie podległych MOiW, jak rów­nież nauczyciele zatrudnieni w administracji szkolnej, organi­zacjach spółdzielczych i społecz nych. Powszechną ewidencją nie zostaną objęci nauczyciele akademiccy.Arkusze ewidencyjne, które otrzyma każdy nauczyciel i wy chowawca zawierają prawie 70 pytań dotyczących wykształce­nia, pełnionych funkcji zawo­dowych, sytuacji rodzinnej itp. Od właściwego zrozumienia py tania i właściwej — zgodnej ze stanem faktycznym — odpowie dzi zależeć będzie 'powodzenie akcji. Kuratorium Okręgu Szkolnego Poznańskiego zwra­ca sie do nauczycieli i wycho­wawców z apelem o skrupulat ne wypełnianie arkuszy. Po­mocą służyć tu winna instruk­cja załączona do arkuszy, któ­rą zaleca się przeczytać przed wypełnieniem arkuszy, a nie tylko w przypadkach wątpli-

Plon trzydniowego 
maratonu

Dokończenie ze str. 1 rzy. Wydaje się. że taka for­ma „organizowania’’ dedyka­cji jest zbyteczna i może na­wet zniechęca do literatury, która jest sprawą najbardziej osobistych zainteresowań.
Wielu zwolenników znalazła lo­

teria książkowa. Wygrano już m. 
in. telewizor, zegarek pozłacany o- 
raz tysiące nagród pocieszenia i 
książkowych. Główne nagrody: 
„Fiat” i „Syrenka”, wciąż jeszcze 
do wygrania na kiermaszu 6 lub 
13 bm.W pierwszym z t^ch dni pi­sarze. w większości z naszego środowiska, będą dedykowali swoje książki. I tak swoich czytelników zapraszają: od godz. 10 d<5 H: Alina i Cze­
sław Centkiewiczowie oraz 
Edmund Pietryk, od godz. 11 do 12: Feliks Fornalczyk i Jan 
Maria Gisges,' od godz^ 12 do 13: Nikos Chadzinikolau, Je­
rzy Mańkowski i Bogdan 
Rutha, od godz. 13 do 14: Kry 
styna Byczewska, od godz. 16 do 17: Czesław Michniak..

budowa Centrum 
Zdrowia DzieckaZa miesiąc — 3 czerwca br. — zostanie wmurowany ka­mień węgielny pod budowę Centrum Zdrowia Dziecka w Międzylesiu koło Warszawy. W 5 lat od rozpoczęcia społecz nej zbiórki na ten cel rozpoczy na się budowa szpitala — pom nika, upamiętniającego boha­terstwo i martyrologię pol­skich dzieci i młodzieży, po­ległych i pomordowanych w latach ostatniej wojny. Dla tamtego pokolenia będzie to pomnik, dla naszych dzieci — szpital, w którym odzyskiwać będą zdrowie i radość dzieciń­stwa.Powstaje on ze składek spo łecznych z ofiarności Polaków w kraju i za granicą. Na kon cie Centrum zgromadzono już blisko 184,5 min zł w gotów­ce oraz przeszło 316 tys. dola­rów. Ponadto wartość darów rzeczowych wynosi ok. 70 min. zł.Obecnie rodzą się projekty techniczne poszczególnych bu dynków szpitala, który pomie­ści 380 łóżek szpitalnych i 80 miejsc hotelowych. Przewiduje się że pierwsza faza budowy zakończy się w 1976 r. Pierw­si mali pacjenci rozpoczną le­czenie w 1978 r. (PAP) 

wych. Kuratorium prosi też nauczycieli, aby zechcieli w ob rębie swojej szkoły wypełniać arkusze zbiorowo, unikając tym samym popełniania błę­dów.Wypełnione kwestionariusze przesłane będą do poznańskie­go ośrodka maszyn liczących ŻĘTO. Z uwagi na technikę obliczeniową konieczne jest ści słe przestrzeganie zasad in­strukcji dołączonej do arkuszy, gdyż błędnie wypełnione karty zostaną eliminowane z obli­czeń.Wyniki powszechnej ewiden­cji kadr nauczycielskich będą podstawą do podejmowania de cyzji o dokształcaniu, doskona­leniu nauczycieli, pozwolą na opracowanie perspektywicz­nych planów zatrudnienia oraz planów poprawy warunków socjalno-bytowych, (bg)
Rodem z CSRS

Bary gastronomiczne 
dla PoznaniaPoznań wzbogaci się do koń ca tego roku o 7 pawilonów ga stronomicznych. które zakupio no w Czechosłowacji.Pierwszy bar szybkiej obsłu­gi na około 100 miejsc rozpoczę to montować kilka dni temu na Osiedlu Rzeczypospolitej (Rata je). Załoga Poznańskiego Przed siębiorstwa Budowlanego nr 2 wykonała fundamenty, a kil­kuosobowa ekipa z CSRS przy stąpiła do montażu. Potrwa on około 14 dni. Następnie zespół z Czechosłowacji wykonywać będzie montaż drugiego pawi­lonu orzy ul. Marcelińskiej (na rożnik ul. Grochowskiej). Fun damenty przygotowane także przez załogę PPB nr 2, są tu już gotowe. Ta sama załoga współpracować będzie z zespo­łem czechosłowackim w nieco późniejszym terminie przy bu­dowie kolejnego baru — na Dębcu.Pawilony montowane będą jeszcze przy pl. Raszyńskim i przy ulicach: Urbanowskiej, Pa lacza i na Zawadach, (a)
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Z kart historii Łatwiej zapobiegać?

KONSTYTUCJA 3 MAJA Płacq, bo mają z czego
Polska XVIII wieku była państwem roz­ległym, zajmującym drugie miejsce co do obszaru w Europie; była też pań­stwem ludnym, liczącym 18 milionów ludnoś­ci, podczas gdy Prusy nie miały nawet trzech. Była państwem zasobnym w bogactwa natu­ralne, tylko że skarb państwa niewiele miał z nich korzyści. Bogaciły się natomiast wielkie rody magnackie, uzurpujące sobie prawa nie­omal niezależnych księstewek, utrzymujące własną politykę w stosunku do państw oścień nych, rządzonych jako monarchie absolutne. Ustrój wewnętrzny ówczesnej Polski cechowa ła anarchia i upadek oświaty. Zaradzić temu miała uchwalona 3 Maja 1791 roku Konstytu­cja, pierwsza w Europie, wyprzedzająca o kil­ka miesięcy konstytucję uchwaloną tegoż ro­ku we Francji, i druga w świecie — po Kon­stytucji Stanów Zjednoczonych z 1787 roku.Konstytucja 3 Maja była dziełem wielkich reform, jakie ją poprzedziły: debat prowadzo nych w okresie Sejmu Czteroletniego, zaleceń Komisji Edukacji Narodowej w sprawie pow szechności oświaty, utworzenie Szkoły Rycer­skiej, zwanej Korpusem Kadetów, oraz innych zarządzeń i posunięć wagi państwowej. Tak bowiem jest, że ostateczny kształt zarządzania krajem poprzedzać zwykła dyskusja nad naj­bardziej skutecznymi sposobami naprawy istniejącego stanu rzeczy i dostosowania go do zmienionych warunków. Było tak i w okresie uchwalenia Konstytucji 3 Maja.Burzliwy okres przemian społecznych i po­litycznych w latach Sejmu Czteroletniego przyniósł powołanie stutysięcznej armii do o- brony granic Rzeczypospolitej, reorganizację sejmików, stanowiących integralną część pań­stwa, zmiany w ustroju miast, kodyfikację prawa oraz gruntowne reformy w szkolni­ctwie i oświacie. Konstytucja 3 Maja była u- koronowaniem tych przygotowań.Na rok przed uchwaleniem Konstytucji na­stąpiła konsolidacja sił patriotycznych i oświe conej części posłów, decydująca dla przepro­wadzenia dzieła reformy. Związane w tym ce lu Stronnictwo Patriotyczne — swego rodza­ju partia polityczna, używając obecnej no­menklatury — było wiodącym ugrupowaniem, 

a jego ośrodkiem ideowym i propagandowym „Kuźnica Kołłątajowska”, odpowiadająca roli, jaką obecnie pełnią prasa, radio i telewizja. Przygotowując ..Ustawę Rządową” (oficjalna nazwa Konstytucji 3 Maja) jej twórcy dążyli do przekształcenia Rzeczypospolitej szlachec­kiej w państwo konstytucyjne, z utrzyma­niem naczelnej roli Sejmu.

Uchwalona 3 Maja 1791 roku Konstytucja pozostawiła ostatecznie ustrój stanowy pań­stwa, dokonując w nim jednak szereg wyło­mów: feudalny cenzus szlacheckiego urodze­nia ustąpił w prawie wyborczym warunkowi posiadania, co wyeliminowało z warcholstwa sejmikowego wieszające się u magnackiej klamki masy szlacheckie. Dopuszczono też możliwość nobilitacji szlacheckiej dla zamoż­nych mieszczan, otwierając tym drogę do ich udziału w rządzeniu państwem. Była to swego rodzaju reforma na rzecz inteligencji oświeco nej, stwarzająca przesłanki do zmiany klaso­wej ustroju ówczesnej Polski.Powołane przez Konstytucję ministerstwa, tzw. Komisje, miały zająć się takimi sprawa­mi, jak regulacja różnego rodzaju praw do ziemi, jak opieka państwa nad produkcją, roz budowa inwestycji i publicznego kredytu. U- trata niepodległości nie pozwoliła urzeczywi­stnić tych zamierzeń.Zawarte w „Ustawie Rządowej” artykuły mówiły, że „wszelka władza społeczności ludz kiej początek swój bierze z narodu”, który po woływał do pełnienia funkcji państwowych trzy organy: Sejm — jako władzę ustawoda­wczą, rząd z królem na czele — jako władzę wykonawczą, i wybieralne przez naród magi- stratury — władzę sądowniczą. Konstytucja powołała też radę ministrów pod nazwą „Stra ży Praw”, na której czele miał stać król. Członkowie „Straży Praw”, tj. ministrowie, mieli odpowiadać przed sądem sejmowym za naruszenie praw, a za kierunek polityki rzą­du — przed królem i Sejmem. W ten sposób, po raz pierwszy na świecie, sformułowano w Polsce prawną odpowiedzialność ministrów.Pod zwierzchnictwem króla i „Straży Praw” pozostawały komisje, czyli ministerstwa edu­kacji, policji, skarbu i wojska. Członków Ko­misji wybierał Sejm.W dziedzinie społecznej Konstytucja 3 Maja przesunęła środek ciężkości władzy z arysto­kracji rodowej na średnią szlachtę i miesz­czaństwo. Zreorganizowano miasta, nadając im szeroki samorząd, a chłopom zapewniono „opiekę prawa i rządu krajowego”. Zniesiono wreszcie „liberum veto”, wprowadzając do obrad zasadę większości głosów.W perspektywie czasu Konstytucja 3 Maja stała się jednym z milowych słupów postawio nych przez naród polski na drodze swej histo rii.
A. C.

ni ar ody zamożne mają 
swoje tajemnice, któ­
rych nie wydrze po­

stronny obserwator, choćby 
rozłożył ekonomiką na ka­
wałki. Według klasycznych 
wyobrażeń o zawartości na 
rodowego portfela, powi­
nien decydoicać dostatek 
rąk do pracy, zasobność w 
surowce, dobre położenie 
na handlowych szlakach-

Pierwsze z brzegu współ­
czesne przykłady wskazują 
jednak na uderzający brak 
takich zależności: Australia 
posiada obfite zasoby su­
rowców, Japonia — prawie 
żadnych. Wyższy dochód na 
rodowy na mieszkańca wy­
kazuje NRD, choć brakuje 
tam rąk do pracy. Zatem 
nie tylko te czynniki decy­
dują dziś o życiu w dostat­
ku. M

Gruntowna ekspertyza cu 
dzego powodzenia daje ob­
raz, powodujący zagubie­
nie w szczegółach nawet u 
specjalistów. Nie prowadzi 
ona często wcale do wnio­
sków jednoznacznych, uni­
wersalnych.

Gdyby na przykład w ma 
sowości produkcji dopatry­
wać się cudownego sposobu 
na postęp i dostatek, łatwo 
można popełnić błąd. Wiel­
kie firmy ulegały już wie- 
lekroć w starciach konku­
rencyjnych z małymi, prze­
grywając czas i pieniądze, 
i na odwrót — znane są 
przecież sukcesy olbrzymów 
w rodzaju „Mitsubishi" czy 
„Forda". Słynne w świecie 
polskie patenty, jak choćby 
ciągle rewelacyjny obiek­

tyw do fotografii koloro­
wej, powstały z dala od 
przedsiębiorstw wykazują­
cych się wielomiliardową 
produkcją. Także specjali­
zacja czynności roboczych, 
uznawana niegdyś za pod­
stawę wysokiej wydajności, 
wcale nie musi jej gwaran­
tować. W bardzo wydajnie 
pracującym przemyśle ame 
rykańskim robotnik obsłu­
guje, kontroluje, ustawia 
maszynę, dba o części za­
mienne. We francuskim z 
kolei uniwersalność taką 
uważa się za błąd i pracow 
nik z ekipy obsługi nie 
tknie się nawet czynności

Bez komputera

Tajemnice narodów zamożnych
przypisanych niewykwalifi­
kowanemu nosicielowi ma­
teriałów.

W wielu przemysłach nie 
znane są pojęcia „koopera­
cja" czy „organizacja placu 
budowy". Dostawcy po pro­
stu nadsyłają detale z go­
dzinną, a nawet minutową 
dokładnością, gdyż inne po 
stępowanie spowodowałoby 
plajtę. Oczywiście, nawet 
w najsprawniej działają­
cych układach zdarzają się 
pomyłki, ale np. zabloko­
wanie 2/3 pasów wielko­
miejskiej arterii przez 
dwóch ludzi, którzy wysta­
wili swój biało-czerwony 
płotek, po to, by w godzi­
nach szczytu wyrównywać

Współ praca 
polsko-radziecka

W Szczecinie tui obok Osiedla 
„Przyjaźń", wznoszonego przy 
pomocy materiałowo-sprzętowej 
Kraju Rad i budowniczych z Le­
ningradu, powstanie drugi kom­
pleks domów mieszkalnych dla 
czterech tysięcy osób. Obecnie 
na terenie przyszłego osiedla „Ka 
lina" — taką nazwę mu nadano — 
trwają prace ziemne. Na zdjęciu: 
prace niwelacyjne na terenie 

przyszłego osiedla „Kalina".
CAF — fot. Undro

ubytek w asfalcie, już nie 
mieści się w granicach 
błędu sprawności.

Ludzie dalecy od mistyki 
wyodrębniają uchwytny, a 
jednak niematerialny czyn­
nik, wspólny dla społe­
czeństw już zamożnych, 
względnie szybko dorabiają 
cych się. Za istotę owego 
sekretu uważa się umie­
jętność materializowania 
idei, koncepcji, pomysłu — 
zarówno w skali przedsię­
biorstwa, jak i gospodarki. 
Chodzi tu o sposób łączenia 
pięknego acz brzydko zwa­
nego składnika gospodaro­
wania — robocizny — z

majątkiem, o umiejętność 
organizowania ludzi do wy 
konywania prac małych i 
dużych, stawiania domu i 
— budowania drugiej Pol­
ski.

Ta właśnie umiejętność 
wyróżnia wszystkie nacje 
rozwijające się najszybciej, 
względnie najszybciej odra­
biające czas utracony. Ta 
umiejętność promieniuje z 
cech dziedziczonych — kul­
tury pracy, układu stosun­
ków w miejscu pracy i cech 
nabytych — wykształcenia, 
kwalifikacji przeciętnego 
pracownika i kierownika- 
Umiejętność ta ma przy 
tym cechy narodowe t np. 
umiejętność amerykańska,

Artykuł 119 ustawy z 17 czerwca 1966 o ochronie przeciwpożarowej — mó wi wyraźnie, iż zakłady pra­cy i instytucje mają dbać o po­prawę warunków budowlanych i instalacyjnych, o przestrze­ganie przepisów przeciwpoża­rowych, szkolić w tym wzglę­dzie załogę i bezwzględnie wy­
konywać zalecenia pokontrol­
ne straży pożarnych. Abyśmy mieli od początku jasność, właś nie to ostatnie sformułowanie stanowić będzie zaczyn naszych rozważań o lekkomyślności, le nistwie i lekceważeniu z jed­nej, a o „związanych rękach” z drugiej strony.
INSPIRUJE DOPIERO KONTROLAJest rzeczą szczególnie nie­pokojącą, iż w wielu przypad­kach dopiero inspekcja ofice­rów pożarnictwa inspiruje do działań profilaktycznych i po­rządkowych w zakładach. Przy znać trzeba, że niektóre z nich usuwają niezwłocznie wszelkie dostrzeżone nieprawidłowości — i nie ma co o tym pisać, bo­wiem to ich święty (choć spóź­niony) obowiązek. Nieco iiwa- gi poświęćmy tym zakładom, dla których zalecenia pokon­trolne straży stanowią jedynie nic nie znaczący świstek papie­ru.W ubiegłym roku w stosun­ku do 32 zakładów zastosowa­no kary grzywny na ogólną su mę 77,5 tysiąca złotych, nie li­cząc wniosków do prokuratu­ry, kolegiów do spraw wykro­czeń, mandatów. Te drastycz­ne decyzje podjęła Poznańska Komenda Straży Pożarnych, by zmusić dyrekcje zakładów do wykonywania często elementar nych obowiązków.Dla przykładu: w ubr. Spół­dzielnia Pracy im. Karola Świerczewskiego zapłaciła 2000 złotych za niewykonanie zale­ceń, Zakłady Naprawcze Tabo­ru Kolejowego 10 000 złotych za ogólny brak ładu i nieusunię- cie go pomimo interwencji stra ży. Wśród płatników znalazł się również Wojewódzki Zarzad Kin. który ukarano za nieuod- 
pornienie materiałów łatwopal 
nych wystroju wnętrz (okładzi ny, kotary, dywany itp> oraz niezamontowanie zamków na­tychmiastowego otwarcia, w drzwiach poznańskich sal kino wych.,

PRZYPADEK WZKPrzez półtora roku komen­da straży pożarnych toczyła ba talię o bezpieczne kina. W tym czasie WZK twierdził usilnie, że materiał wystroju wnętrz we wszystkich kinach jest bez
objawiająca się zgodnie z 
przytoczonymi wyobraże­
niami — niesympatycznym, 
brutalnym robieniem łok­
ciami w tłumie, różni się 
zdecydowanie od japoń­
skiej, wykazującej respekt 
dla tradycyjnych reguł po­
stępowania, jak szacunek 
dla zwierzchników i skrom­
ność wobec zespołu.

Mamy mnogość przykła­
dów świadczących o tym, 
iż umiejętność posługiwa­
nia się tym środkiem spa­
jającym ludzi i narzędzia 
pracy, kadry i majątek na­
rodowy, wspaniale bywa 
rozwijana w polskiej gos­

podarce. Przeniesienie ko­
parki przez Wisłę i nieby­
wale dynamiczny ruch do­
chodu narodowego w czasie 
dwóch ubiegłych lat. wzno­
szenie Portu Północnego i 
przekształcenie handlu za­
granicznego w czynnik 
wzmocnienia ekonomiki — 
oto przykłady jednostkowe 
i ogólne.

Ale przecież każdy może 
z własnych obserwacji za­
cytować zarazem mniej lub 
bardziej żałosne przykłady 
prostej niesprawności, cał­
kowitego braku umiejętno­
ści organizowania ludzi do 
prostych nawet zadań. Naj 
bardziej niepokojący jest 
sygnał, świadczący o nis­

pieczny. Złożył także odwoła­nie do Komendy Głównej Stra ży Pożarnych oraz wniosek o ekspertyzę, aby dowieść, że kwestionowane materiały są trudnozapalne. Przeglądałem protokoły, w których ekspert KG w rubrykę: wynik próby — wpisał „całkowite spalenie”. Chodziło m. in. o importowaną z Japonii tkaninę na kotary w kinie „Apollo”. W wyniku przeprowadzonych prób KG, podtrzymano decyzję poznań­skiej komendy.Przypadek WZK nie jest nie stety, odosobniony. Zajęliśmy się nim dlatego, iż jest również przypadkiem wymownym: trze ba półtora roku, by wskazówki najbardziej kompetentnego or­ganu uznać za słuszne. W imię czego w kinach każdego dnia mógł wybuchnąć pożar?Uważny czytelnik — zestawi wszy sobie dane, które za chwi le podam — wyciągnie właści­we wnioski. W ubr. 32 zakła­dy ukarano grzywną. W pierw szym kwartale bieżącego roku wdrożono postępowanie egzeku cyjne przeciwko 31 zakładom, a suma 13 kar wynosi 45 ty­sięcy złotych.Po raz drugi (o ile w wyzna­czonym terminie nie usunie niedociągnięć) zapłaci 10 000 złotych WZK. Podobną grzyw­nę zapłacił „Eldom” (o jego sprawie pisaliśmy w osobnym artykule), Zakład Mechaniza­cji i Elektryfikacji Rolnictwa uiści 10 000 złotych, a jego dy­rektor 2000 za nie wykonanie 3 szczególnie ważkich punktów zalecenia pokontrolnego; Uni­wersytet im. Adama Mickiewi­cza— za likwidację dróg ewa kuacyjnych, prowizoryczne in­stalacje elektryczne, gazowe i wyciągowe, niewłaściwe skła­dowanie materiałów itp. w o- biektach dydaktycznych i la­boratoryjnych.Grzywny zapłacą również m.
Kiedy sztuczne serce

Francuski komentator no­wości z dziedziny medy­cyny, Paul Sachet, dzieli się wynikami obrad, które os­tatnio toczyły się w Lyonie z udziałem 140 francuskich i ame rykańskich specjalistów z tej dziedziny.Jak na ogół wiadomo, trans plantacje serca ze względu na niedostateczną dotychczas zna jomość przyczyn odrzucania przeszczepu, są przedsięwzię­ciem ryzykownym i nie mogą być stosowane w każdym przy padku.
kiej sprawności naszej ka­
dry inżynierskiej, informu­
jący zarówno o złym usytuo 
waniu inżynierów, jak i o 
ich niepełnej sprawności. 
Mamy przecież inżynierów 
pod dostatkiem, ludzi wy­
specjalizowanych w rozwią 
zywaniu dylematów tech­
nicznych, organizacyjnych, 
ekonomicznych. Liczba inży 
nierów w przeliczeniu na 
tysiąc osób pracujących po­
za rolnictwem wyższa jest 
w Polsce dwakroć niż we 
Francji, czterokrotnie więk 
sza w porównaniu z NRF. 
Sądząc po efektach, sporą 
część inżynierów wciąż je­
szcze wykorzystuje się nie 
tak, jak należy, robią oni 
nie to co trzeba. Utrzyma­
nie inżyniera kosztuje nie­
raz więcej niż warte są e- 
fekty jego pracy.

Dla rozprzestrzenienia, 
względnie powszechnego u- 
jawniania mądrej inicjaty­
wy wobec powierzonych o- 
bowiązków, potrzebne są re 
guly gry w skali wielkiej i 
zupełnie drobnej. Są one 
obecnie racjonalizowane. 
Ale równocześnie coraz bar 
dziej niezbędna okazuje się 
korekta umiejętności wyko 
rzystywania najcenniejsze­
go współcześnie katalizato­
ra ekonomiki — ludzkich 
umiejętności, kadr — odpo­
wiednio do współczesnych 
potrzeb.

Wypracowanie cech nar o 
dowej sprawności pozostaje 
jeszcze w spisie zadań.

ROMAN LENCEWICZ 

in. Oddział 1 PKS. Spółdzielnia Pracy „Świt”, ADM nr 5, Przed siębiorstwo „Gazy Techniczne”, Filia nr 4 Miejskiej Biblioteki Publicznej im. E. Raczyńskie­go, Poznańskie Zakłady Usług Szklanych i Drzewnych, Zakład Wylęgu Drobiu i PP „Dom Książki”.
ZAPŁACĄ I COIMajora Pawła Ślizowskiego, odpowiedzialnego w Poznań­skiej Komendzie Straży Po­żarnych za pracę służb zapobie gania pożarom, spytałem o przyczyny, które sprawiają, iż wyegzekwowanie tego, co dla bezpieczeństwa i ładu w pracy najistotniejsze, przebiega tak żmudnie i opornie?— Liczyliśmy na to, że zasto sowane sankcje, publikacje, że groźne w skutkach pożary, wreszcie wpłyną mobilizująco na innych — mówi. — Niestety, zawiedliśmy się. Tempo pro­dukcyjnego dnia, ciasnota po­mieszczeń, problemy technolo­giczne — odsuwają kwestię za bezpieczenia przeciwpożarowe­go na plan dalszy. W parze z tym idzie bałagan, przeciwsta­wianie się lub niewłaściwe in­terpretowanie przepisów, obo­jętność części kadry kierowni­czej...Do słów tych chciałbym do­rzucić jeszcze jedno — kontynu uje major. — Jeżeli nie skut­kują wskazania i perswazje —• należy karać. Ale nie tak jak dotychczas. Ukarany zakład nie Po to ma księgowego i radcę, by nie umieć znaleźć konta, z którego można by zapłacić grzywnę. Płacą więc i niewie­le się zmienia, bo jest to po pro stu przekładanie z prawej pań stwowej kieszeni do lewej, lub odwrotnie. Czas, by winni za­niedbań sięgali częściej d o własnego portfela. Chy ba, że im się... spali.

ANDRZEJ SKRZYPCZAK

Również badania prowadzo­ne nad możliwością budowy sztucznego serca, całkowicie wszczepialnego w organizm, nie mają dotąd realnych per­spektyw ze względu na szereg komplikacji technicznych.Natomiast zespoły naukowe na całym świecie opracowują częściowo wszczepialny model sztucznego serca, który mógłby zastępować normalne serce, wyłączone na wymagany okres czasu i pełnić jego funkcje.Wyłączenie serca jest nie­zbędne np. w przypadku prze­widzianej transplantacji lub w celu umożliwienia szybszego za bliźnienia po zawale, a tym sa mym szybszej rekonwalescen­cji chorego. Profesor Tatsuzo ze Stanów Zjednoczonych przedstawił model sztucznego serca sporządzony ze specjal­nego tworzywa, poruszanego sprężonym powietrzem. Za po mocą takiego aparatu przepro wadzał on eksperymenty na cielętach, które udało mu się u- trzymać przy życiu ok. 10 dni.Zaletą zastosowanego two­rzywa jest to, że w przeciwień stwie do innych materiałów, za pobiega krzepnięciu krwi w naczyniach krwionośnych, z drugiej jednak strony, ze wzglę du na zbyt małą elastyczność istnieje ryzyko przedarcia.Jednym zatem z zasadni­czych problemów produkcji sztucznego serca, jest znalezie nie tworzywa, które nie powo­dowałoby rozpadu czerwonych ciałek krwi i przeciwdziałało tworzeniu zakrzepów.Zdaniem innego uczonego, profesora Clarence Denis’a, tworzywo takie powinno być impregnowane za pomocą śród ków siliconowych.Nie uzgodniono natomiast dotychczas rodzaju źródła e- nergii zdolnej do zasilania apa ratu. I tak np. profesor M. de Bennetot wypowiedział się za przekazywaniem energii za po­mocą pola magnetycznego. In­ni uczeni, jak dr Paul Laurens, „ojciec” stymulatora serca, pro ponowali wszczepienia 30 do 50 g plutonu „238” i akumula­tor cieplny, który stanowiłby rezerwę energii w przypad­kach koniecznych np. przy większym wysiłku fizycznym.PAP
3 V 1973 GŁOS str. 3



Przez szkoły wojskowe
do dobrego zawodu

Dowódców i różnorodnych specjalistów przygotowu ją wojskowe szkoły za­wodowe. Stwarzają one mło­dym i ambitnym ludziom roz­ległe perspektywy zaspokoje­nia życiowych aspiracji intelek tualnych i zawodowych oraz stwarzają możliwość zdobycia, atrakcyjnego zawodu: oficera, chorążego i podoficera.
Absolwenci szkół średnich (ma­

turzyści) mają do wyboru 3 aka­
demie wojskowe i 12 wyższych 
szkół oficerskich o różnych specjał 
nościach i kierunkach. Czas trwa­
nia studiów: w Wojskowej Akade­
mii Technicznej na kursie magi­
sterskim 5 lat, a na kursie inży­
nierskim 4 lata; w Wojskowej A- 
kademii Medycznej na Wydziale 
Lekarskim 6 lat, a na Wydziałach 
Stomatologicznym i Farmaceutycz 
nym po 5 lat; w Wyższej Szkole 
Marynarki Wojennej na kierun­
kach: dowódczym i elektrycznym 
4 lata i 2 miesiące, a na kierunku 
elektromechanicznym 4 lata i 8 
miesięcy; a we wszystkich wyż­
szych szkołach oficerskich — 4 la­
ta.

Od kandydatów do akademii woj 
skowych i wyższych szkół oficer­
skich wymagane jest spełnienie

następujących warunków: obywa­
telstwo polskie, nienaganna posta­
wa społeczna i polityczna, zdolność 
do służby wojskowej w charakte­
rze kandydata na żołnierza zawo­
dowego, stwierdzona orzeczeniem 
właściwej wojskowej komisji le­
karskiej, stan wolny, ukończona 
szkoła średnia, uprawniająca do
studiów szkołach wyższych
(świadectwo maturalne), wiek do 
23 lat życia, z wyjątkiem WAM, do 
k órej obowiązuje wiek do 21 ro­
ku życia.Prymusi szkół średnich przyj mowani są do akademii woj­skowych i wyższych szkół ofi­cerskich bez egzaminów wstęp nych.Wojskową kadrę techniczną kształci 13 szkół chorążych róż nych rodzajów wojsk i służb. Nauka w szkołach chorążych, łącznie z praktyką zawodową trwa od 1 roku do 3 lat.

Ogólne warunki jakim muszą od 
powiadać kandydaci do szkół cho­
rążych są następujące: obywatel­
stwo polskie, wiek do 23 lat, odpo­
wiednie zdolności fizyczne i psy­
chiczne, stan wolny, odpowiednie 
wartości moralne i polityczne, o- 
raz wykształcenie: na jednorocz­
ny i 2-letni cykl szkolenia — śred-

Poznańskie Muzykalia

na jazzowo

P
oznańskie Muzykalia orga­
nizowane przez Zarząd 
Wojewódzki ZMS i Pałac 

Kultury zdobyły sobie dużą po­
pularność wśród młodzieży Poz­
nania. Jeszcze przed ukazaniem 
się afiszy, kiedy nie wiadomo 
dokładnie kto wystąpi, młodzież 
szturmuje kasy. Jest to dowodem 
zaufania do organizatorów. Do­
tychczas w Poznańskich Muzyka- 
liach udział wzięli: Blues and 
Rock W. Skowrońskiego, Jerzy 
Milian, Bemibek, Słress, Bogu­
sław Mec z zespołem, holender­
ska piosenkarka Mariolaine, A- 
spekł, No To Co, Niebiesko-Czar 
ni, Jerzy Kossela, Krystyna Hoj- 
nowska, Andrzej Ellmann, Jazz 
Carriers, Grupa Tramp Huberta 
Szymczyńskiego, ABC. Z wyko­
nawców amatorskich słyszeliśmy 
Foli, Rock, Fan Art, Truwerów, 
Quanł, Progres, Labirynt.

Organizatorzy postanowili skie 
rować zainteresowanie młodzie­
ży także w stronę muzyki trud­
niejszej. Na pierwszy ogień po­
szedł jazz. Zorganizowano wpraw 
dzie tylko jeden koncert, lecz za 
interesowanie nim przeszło naj­
śmielsze oczekiwania.

Koncert składał się z łrzech 
części: w pierwszej złożono hołd 
nieżyjącemu już muzykowi, ro­
dem z Poznania Krzysztofowi Ko

medzie (właśnie minęła 4 rocz­
nica jego śmierci). Muzykę Ko­
medy usłyszeliśmy w wykonaniu 
Marianny Wróblewskiej i Jerze­
go Miliana, który także w cie­
płych słowach mówił o Kome­
dzie. Pokazano też fragmenty fil­
mów z muzyką Komedy: „Dwaj 
ludzie z szafą", „Nóż w wodzie" 
„Prawo i pięść", „Salto". Druga 
część to recital Marianny Wró­
blewskiej i pianisły-wirtuoza Mie 
czysława Kosza. Część trzecią po 
przerwie — wypełniła krakowska 
grupa Ossian, która przedstawiła 
jedyne w swoim rodzaju mi­
sterium muzyczne, (na)

nie techniczne lub ogólne (bez ma 
tury); na 3-letni cykl szkolenia — 
w zakresie zasadniczej szkoły za­
wodowej.O przyjęcie na jedno- i 2-let­ni cykl szkolenia mogą ubie­gać się kandydaci spoza woj­ska i z wojska, którzy są absol wentami średnich szkół zawo­dowych lub liceów ogólno­kształcących. Na 3-letni kurs szkolenia przyjmowani są kan dydaci tylko z wojska, w tym także z długoterminowej zasad niczej służby wojskowej i re­zerwiści, którzy odbyli służbę wojskową w pełnym wymiarze i są absolwentami zasadni­czych szkół zawodowych.Specjalistów wojskowych kształci 17 podoficerskich szkół zawodowych o różnych specjał nościach. Nauka w tych szko­łach, łącznie z praktyką zawo­dową trwa 2 lata.

Od kandydatów do podoficer­
skich szkół zawodowych są wyma­
gane następujące warunki: oby­
watelstwo polskie, wiek 17—23 lat, 
odpowiednie zdolności fizyczne i 
psychiczne, wykształcenie w zakre 
sie zasadniczej szkoły zawodowej 
lub szkoły przysposobienia rolni­
czego, stan wolny.Do PSZ Ośrodka Szkolenia Wojsk Lądowych im. R. Nalaz ków przyjmowani są również absolwenci szkół podstawo­wych.Szczegółowych informacji o warunkach przyjęcia do po­szczególnych szkół wojskowych udzielają wszystkie powiatowe, a w Poznaniu dzielnicowe szta by w’ojskowe oraz Wojewódz­ki Sztab Wojskowy w Pozna­niu.

Termin składania podań upływa: 
do akademii wojskowych 20 maja; 
d^ wyższych szkół oficerskich: 
Wojsk Lotniczych — 15 maja, 
Wojsk Zmechanizowanych, Wojsk 
Pancernych, Wojsk Obrony Prze­
ciwlotniczej — 22 czerwca, a do po 
zostałych szkół 30 maja; do szkół 
chorążych: Wojsk Lotniczych w Dę 
blinie — 15 września, a do pozosTS 
łych szkół chorążych 20 czerwca; 
do podoficerskich szkół zawodo­
wych 3# czerwca, (na)

Jedną z ciekawszych im prez, jakie odbędą się w czasie tegorocznych Dni Oświaty Książki i Pra sy w Poznaniu, będzie I Biennale Sztuki dla Dziec­ka. Początek tej imprezy o zasięgu ogólnopolskim prze widziany został na 9 maja. Szczególnym zainteresowa-
Imprezy Automobilklubu Wielkopolskiego

Wyścig kartingowy

Paragraf i życie

niem ków teatr, glądu
przyszłych uczestni- biennale cieszy się który w ramach przeteatrów.Konfrontacje 73dla dzieci5“ zaprezentuje szereg sztuk najwybit­niejszych autorów i reżyse­rów.W pierwszym dniu „Kon­frontacji”, to znaczy 10 maja (inauguracja nastąpi w przeddzień w Operze Po

Przed Biennale
Sztuki Dziecięcej

znańskiej) zaprezentują się: Teatr Lalki i Maski „Gro­teska" z Krakowa (sala „Marcinka" godz. 14), Teatr Nowy z Poznania (sala „Olimpii" godz. 16) oraz Teatr Dzieci Zagłębia z Będżina (sala .Marcinka'godz- 18.30). O występachteatrów następnychdniach informować będzie­my na bieżąco.Dodajmy, że w ciągu pię ciu dni odbędzie się szereg imprez towarzyszących prze giądowi. Między innymi w dniu inauguracji otwarta zo stanie w hallu szatniowym Pałacu Kultury wystawa konkursowa pn. „Interpre­tacja polskiego folkloru w scenografii teatru lalek“, natomiast następnego dniarozpocznie się naukowe sekcji teratury.Można się
sympozjum teatru i li-spodziewać,że dorobek przeglądu tea­trów dziecięcych przyczyni się do dalszego rozwoju te­go gatunku twórczości ar­tystycznej. (m)

Odpowiedzialność szkoły

Rajd turystyczny
Z inicjatywy Automobilklubu W i Ikopolskiego odbyły się w tych 

dniach w Poznaniu dwie imprezy motorowe. Szczególne zaintereso­
wanie wywołał wyścig kartingowy, który adbyl się na torze na Łę­
gach Dębińskich.

Liczni spacerowicze, którzy przy 
byli 1 bm. do parku na Łęgach 
Dębińskich mogli obejrzeć cieka­
we wyścigi, które przecież w Po­
znaniu mają bardzo bogatą trady­
cję i zawsze gromadziły tłumy wi­
dzów najpierw na torze ulicznym 
na al. Reymonta, a potem na Łę­
gach Dębińskich. Tak wielkie za­
interesowanie 1-majowymi wyści­
gami kartingowymi, świadczy wy­
raźnie o zainteresowaniu tą dy­
scypliną sportu wśród mieszkań­
ców Poznania i potwierdza ko­
nieczność organizacji dalszych te­
go typu imprez. Tor na Łęgach 
Dębińskich jest obecnie najlep­
szym obiektem do urzartzania im­
prez kartingowych i to zarówno 
ze względu na nawierzchnię jak i 
na naturalną trybunę (nasyp od 
strony ul. Jerzego).

Na starcie wyścigów kartingo­
wych stanęło 18 zawodników. Naj­
liczniejszą ekipę przysłała gorzow 
ska Stal. Wyścig wygrał jednak re 
nrezentant Odry Wrocław Janusz 
Manowiec, który wyprzedził Toma 
sza Teodzieckiego (Stal Gorzów) i

Marka Patana (Technikum Samo­
chodowe w Poznaniu). Następne 
miejsca zajęli: 4. Ryszard Pióro 
(AW), 5. Roman Stańczyk (Stal 
Gorzów), 6. Marek Obarski (Tech­
nikum Samochodowe). Warto do­
dać, że kierownikiem parku ma­
szyn był wielokrotny mistrz Polski 
Stanisław Grajka z Wrześni, który 
swoimi radami przyczynił się nie­
wątpliwie do zmniejszenia liczby 
defektów i tym samym sprawnego 
przeprowadzenia zawodów.

Pod hasłem „Nie tylko tydzień 
kultury na jezdni” odbył się rajd 
turystyczny, zorganizowany z oka 
zji „Tygodnia kultury na jezdni’’, 
będący jednocześnie imprezą otwie 
rającą letni, samochodowy sezon 
turystyczny. Na starcie stanęło 30 
załóg, zaś trasa przebiegała przez 
takie miejscowości jak: Ligowiec, 
Lednogóra, Sławno, Kłecko. Trze­
meszno do Niechanowa, gdzie w za 
bytkowym pałacu należącym do
kombinatu PGR zlokalizowana bv 
ła meta. Na trasie oczekiwałameta.

'dalekopisem.

Josef Bucher, jeden z najznako­
mitszych wirtuozów gry organo­
wej. gra na organach katedry we 
Fromborku utwory Carla Philippa 
Emanuela Bacha: IV Sonata a-moll. 
Wq 70. V Sonata D-dur. Wq 70 
oraz Fantazja i Fuga c-moll, Wq 
119,7 oraz utwory Wilhelma Friede 
manna Bacha: Preludia chorałowe. 
Fuga B-dur i Fuga F-dur. Polskie 
Nagrania ..Muza’’. SXL 0701.

Josef Bucher na organach kate­
dry we Fromborku z towarzysze­
niem zespołu Capella Bydgostiensis 
pod dyrekcja Stanisława Gałońskie 
go gra Koncert Es-dur na organy 
smyczki i' continuo. W. 35 (1759) i 
Koncert G-dur na organy smyczki 
i continuo W. 34 (1755) Carla Philip 
pa Emanuela Bacha. Polskie Na­
grania ..Muza”, SXL 0610.

Jazz Jamboree 72 — płyta zawie­
ra nagrania 4 zespołów: Elvin Jo­
nes Quartet. Charles Mingus Quln- 
tet. Kurt Edelhagen Big Band i 
Bośko Petrović Quartet. Polskie 
Nagrania „Muza”. SXL 0929.

Sąd Najwyższy wyjaśnił w swym precedensowym orzecżeniu, jaki jest za­kres obowiązków obciążają­cych władze oświatowe w dzie dżinie zapewnienia uczniom należytej opieki i bezpieczeń­stwa na terenie szkoły. To waż ne orzeczenie zostało ogłoszone w związku z przykrym incy­dentem, który wydarzył się niedawno w jednej z warszaw skich szkół podstawowych.
Pewnego dnia uczniowie uczęsz­

czający do szóstej klasy tej szkoły 
nie poszli, jak zwykle po skończo 
nych lekcjach do domu. Mieli jesz 
cze wziąć udział w pracach społe­
cznych polegających na uporządko 
waniu swojego szkolnego boiska. 
W tym celu wychowawczyni pole­
ciła im udać się zaraz na boisko i 
tam poczekać na szczegółowe in­
strukcje. Czekali jednak darem­
nie. Nikt z nauczycieli nie przybył 
na miejsce by się nimi zająć, po­
kierować ich pracą i dopilnować 
porządku.

go zdarzenia. Zaczęło się od żartów i koleżeńskich kuksań­ców, które jednakże przerodzi ły się wkrótce w prawdziwą bijatykę toczoną przy użyciu kijów i kamieni. W rezultacie jeden z chłopców, 13-letni Krzysztof K. tak dotkliwie po bił swego rówieśnika — Lesz­ka S., że ten ostatni doznał wstrząsu mózgu i dotkliwych urazów głowy. Odniesione o- brażenia na przeciąg kilku mie sięcy wyłączyły poszkodowane go ucznia z zajęć szkolnych oraz spowodowały konieczność dalszej długotrwałej kuracji w Poradni Zdrowia Psychicznego.

Ten brak jakiegokolwiek nadzoru nad liczną grupą kil­kunastoletnich chłopców har- cujących samotnie po boisku, doprowadził do nieszczęśliwe-

Rodzice pokrzywdzonego chłopca 
wszczęli proces cywilny przeciwko 
opiekunom nieletniego Krzysztofa 
K., domagając się od nich oraz od 
władz oświatowych solidarnego od 
szkodowania pieniężnego za wszel 
kie następstwa pobicia swego sy­
na. Wywodzili oni, że za szkody 
zawinione przez bezpośredniego 
sprawcę pobicia odpowiadają za­
równo jego rodzice, jak i kierow­
nictwo szkoły, które nie zadbało o 
zapewnienie dzieciom właściwej o- 
pieki na szkolnym boisku.
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— Czy był taki okres, że kurs dolara nie spadali

Sąd Wojewódzki dla m. st. Warszawy uznał słuszność po­wyższych roszczeń. Zapadł wy rok przysądzający od obu poz wanych na rzecz Leszka S. kwotę 15 tys. zł tytułem zadoś uczynienia za doznaną przez niego krzywdę. Temu rozstrzy gnięciu rodzice Krzysztofa K. zarzucili jednak naruszenie prawa. W założonej do Sądu Najwyższego rewizji twierdzi­li. że nie mogą odpowiadać za szkody wyrządzone komukol­wiek przez ich syna podczas jego pobytu w szkole. W tym czasie bowiem nie rodzice, ale wyłącznie władze oświatowe zobowiązane są do sprawowa­nia nadzoru nad uczniami i

one też ponoszą pełną odpowie dzialność cywilną za swoje nie dopatrzenia w tej dziedzinie.Takiego samego zdania był również Sąd Najwyższy. Uwzglę dniając wniesioną skargę rewi zyjną, oddalił on, w stosunku do małżonków K., wszelkie ro szczenią odszkodowawcze wy­sunięte pod ich adresem przez rodziców pokrzywdzonego ucz nia, któremu jedynie od szkoły przysługuje stosowne zadość­uczynienie.Ogłoszone w tej sprawie o- rzeczenie wyjaśnia, że na per­sonelu pedagogicznym i admi­nistracyjnym szkoły spoczywa prawny obowiązek zagwaranto wania młodzieży należytej o- pieki zarówno podczas nauki w klasach, jak i w czasie wszelkich innych zajęć zleco­nych uczniom po zakończeniu lekcji. Powinność ta obciąża wymieniony personel także wó wczas, kiedy żadnych zajęć do datkowych nie zarządzono, ale szkoła jest nadal czynna, tzn. trwają jeszcze lekcje w innych klasach i wolni już uczniowie mają możność przebywania na boisku, które stanowi integral­ną część każdej placówki oś­wiatowej.
„Cały bowiem teren szkoły, w 

czasie gdy odbywają się tam za­
jęcia, pozostaje pod jej opieką i 
nadzorem — stwierdza Sąd Naj­
wyższy w konkluzji swego orzecze 
nia. — Za to więc, co się na tym 
terenie dzieje, szkoła odpowiada. 
Brak zaś możliwości należytego 
zorganizowania nadzoru nad ucz­
niami powinien znaleźć wyraz w 
innych, właściwych — pod k^tem 

bezpieczeństwa młodzieży — roz­
wiązaniach organizacyjnych, jak 
np, w czasowym zamknięciu do­
stępu na boisko”. („Express Wie­
czorny”).

ZBIGNIEW KURAS

XXIII „RAJD TULIPANÓW” 
WYSTARTOWAŁ Z WARSZAWY

Z Warszawy do Amsterdamu 
wiedzie trasa XXIII Międzynarodo 
wego Samochodowego „Rajdu Tu­
lipanów”. który wystartował w 
środę wieczorem ze stolicy Polski. 
W imprezie tej uczestniczy 61 za­
łóg, w tym 7 polskich. Część spor 
towa rajdu niemal w całości od­
będzie się na terenie Polski. W 
Piątek rano kierowcy przekroczą 
granicę, aby tranzytem przez NRD 
i NRF przyjechać do Holandii.

II ETAP KOLARSKIEGO 
„KRYTERIUM ASÓW”

W zamkniętym obwodzie ulic 
m. Tychy rozegrano w środę dru­
gi etap jubileuszowego XX kolar­
skiego „kryterium asów”. Na tra­
sie długości 76 km o palmę pierw­
szeństwa walczyło 168 kolarzy. Po 
dobnie jak i w kryterium katowic 
kim prym wodzili kadrowicze. 
Zwyciężył Szozda (Kadra), który 
zgromadził 34 pkt. Dalsze miejsca 
zajęli: 2. Lis (Kadra) — 26 pkt., 
3. Hanusik (Górnik Lędziny) — 17, 
4. Winkler (Ruch Radzionków) — 
13, 5. Baranowski (Legia) — 10, 
6. Jagła (Bobrek Karb) — 10.

Triumfator wczorajszego kato­
wickiego kryterium R. Szurkowski 
tym razem wyraźnie oszczędzał 
się, jadąc cały czas w środku 
głównego peletonu.

ZWYCIĘSTWO POLSKICH 
PIŁKARZY WODNYCH

Na pływalni Legii w Warszawie 
"ozegrano 2 bm. międzypaństwo­
we spotkanie piłki wodnej młodzie 
żowych reprezentacji Bułgarii i 
Polski. Po ciekawym i wyrówna 
nym przebiegu zwyciężyła repre- 
■entacja Polski 9:6 (4:1, 3:1, 0:1, 
2:3).

MIĘDZYNARODOWY TURNIEJ 
KOSZYKARZY W ŁODZI

W środę w drugim dniu między 
narodowego turnieju koszykówki 
mężczyzn, rozgrywanego w Łodzi, 
zwycięstwa odnieśli faworyci.

Koszykarze Istragradevno (Jugo 
sławia) wygrali z Piotrcovią 78:59 
(33:26).
PO RAZ 18 MISTRZAMI ZSRR
Hokeiści moskiewskiej drużyny 

CSKA środowym zwycięstwem 
nad swierdłowskim „Awtomobi- 
■istem” 14:3 zapewnili sobie tytuł 
mistrza ZSRR. Jest to już 18 ty­
tuł mistrza kraju wywalczony 
przez ten zespół.

uczestników niespodzianka w po­
staci sytuacji wypadkowej. W ten 
sposób sprawdzano reakcję kierów 
ców w tego rodzaju sytuacjach 
oraz sposoby udzielania pierwszej 
pomocy. Rajd zakończył się zwy­
cięstwem Mieczysława Bilińskiego, 
zaś następne miejsca zajęli Jan 
Leśniak i Henryk Zieliński, (s)

Lech - Ruch
Przedsprzedaż 

biletów
W niedzielę 6 bm. o godz. 11 na 

Stadionie im. 22 Lipca, rozegrane 
zostanie kolejne spotkanie o mi­
strzostwo I ligi w piłce nożnej po­
między Lechem i Ruchem Cho­
rzów. Na to atrakcyjne spotkanie 
prowadzona już jest przedsprzedaż 
biletów. Sekretariat KKS Lech 
przy ul. Marchlewskiego 142 prowa 
dzi sprzedaż dzisiaj i w piątek w 
godz. 8—18 oraz w sobotę w godz. 
8—16. Ponadto w kasie na Dworcu 
Zachodnim można nabywać bilety 
w piątek od 9 do 18 i w sobotę w 
godz. 9—17.

Koszykówka
Zapisy do klasy 

sportowej
Od kilku już lat działa w I Li­

ceum Ogólnokształcącym Im. Ka­
rola Marcinkowskiego w Poznaniu, 
klasa sportowa ze specjalnością ko 
szykówki. Zajęcia prowadzone są 
przez znakomitego ongiś koszyka­
rza a dzisiaj trenera — koordyna­
tora sekcji koszykarzy poznańskie­
go Lecha Wiktora Haglauera, Spo­
ro młodych zawodników rozpoczy 
nających zajęcia w klasie sporto­
wej „Marcinka”, gra już w zespo­
łach Lecha a ponadto reprezento­
wało nasz okręg w wielu impre­
zach ogólnopolskich, m. in. w spar 
takiadach młodzieży.

Zapisy do klasy sportowej w I 
LO przyjmowane sa w każdy wto­
rek i piątek w godz. 8—14. Absol­
wenci szkoły podstawowej jak rów 
nież ci, którzy kończą w tvm roku
podstawówkę, mogą 
sali szkoły przy ul. 
go 16. (s)

się zgłaszać w 
Świerczewskie

„Totek" płaci
Totalizator Sportowy za-

BUŁGARIA — PORTUGALIA 2:1
W eliminacyjnym meczu piłkar­

skich mistrzostw świata Bułgaria 
zwyciężyła w środę reprezentację 
Portugalii 2:1 (1:0).

DANIA — CSRS 1:1
Eliminacyjne spotkanie piłkar­

skich mistrzostw świata Dania — 
Czechosłowacja zakończyło się w 
środę w Kopenhadze remisem 1:1 
(1:1).

wiadamia, że w zakładach piłkar­
skich z dnia 28/29 br. stwierdzono:

Liga angielska — 3 rozw. z 13
traf, 
rozw.

wygr. po 63.670,— zł,
z 12 traf. wygr.

24 
po

w
niu

I LIGA ANGIELSKA 
jedynym środowym spotka- 
o mistrzostwo piłkarskiej

ekstraklasy Anglii, Sheffield i 
United pokonał Tottenham Hots- 
pur 3:2. (t)

7.958,— zł, 471 rozw. z 11 traf. — 
wygr. po 405,— zł. 4.441 rozw. z 
10 traf. — wygr. po 43,— zł.

Liga polska — 13 rozw. z 12 traf. 
— wygr. po 25.115,— zł, 166 rozw. 
z 11 traf. — wygr. po 1.900.— zł, 
1.445 rozw. z 10 traf. — wygr. po 
225.— zł.

W zakładach Toto-Lotka z. dnia 
29 kwietnia br. stwierdzono: 
1 rozw. z 5 traf. prem. — wygr. 
l.ooo.ooo,— zł, 175 rozw. z 5 traf, 
zwykł. — wygr. po ok. 22.000.— zł, 
12.644 rozw. z 4 traf. — wygr. po 
459,— zł, 269.475 rozw. z 3 traf. — 
wygr. po 23,— zł.

O Puchar Polski

Zwycięstwa Polonii i Legii
polonia bytom —

ODRA WROCŁAW 3:1 (0:1)

Bramki: dla Polonii — Grociak 
(67 min.), Radecki (80 min.) i 
Brysiak (88 min.); dla Odfy — Eli 
szewski (25 min.).

Niezbyt radosny nastrój pano­
wał w Bytomiu po pierwszych 45 
minutach półfinałowego meczu o 
Puchar Polski pomiędzy miejsco­
wą Polonią a Odrą Wrocław. Bar­
dzo słaba gra gospodarzy i w^nik 
0:1 — tego nikt z 15-tysięcznej wi 
downi nie spodziewał się.

Zmienił się natomiast obraz ery 
w drugiej połowie meczu. Polo­
niści przyspieszyli, zaczęli przepro 
wad^ać bardziej składne i wiąza­
ne akcje, a goście wyczerpani am­
bitna walka osłabli, oddając ini­
cjatywę w ręce gospodarzy.

LEGIA — SZOMBIERKI 3:1 (0:1)

W pierwszym półfinałowym me­
czu piłkarskiego Pucharu Polski 
Legia Warszawa pokonała Szom­
bierki Bytom 3:1 (0:1).

Bramki: dla Legii — Ćmikiewicz 
w 48 min.. Gadocha w 58 min.

Stawiszyński 75 min.: dla
Szombierek — Ogaza w 22 min.

Środowy pojedynek legionistów 
z liderem II ligi Szombierkami był 
chyba najciekawszym meczem, ja 
ki rozegrano w tym roku na sta­
dionie Wojska Polskiego. Kibice 
wojskowych już dawno nie wi­
dzieli swej drużyny grającej tak 
ambitnie i z taka wola zwycię­
stwa. Również goście zaprezento­
wali się stołecznej publiczności z 
dobrej strony. Bojowość. ambicja, 
szybkość to główne atuty drużyny 
z Bytomia.



Spółdzielnia Pracy „Prefabrykat” 
w Poznaniu, ul. Drużynowa 1 odstąpi
2 nowe wagi wozowe

o nośności 15 ton.Bliższych informacji udzieli Dział Techniczny, telefon 200-91.
3305-KI

Praca • Nauka
Instalatorów sanitarnych 
przyjmie warsztat, ul. Ju 
nikowska 8, godz. 16—19. 
_____________________41214g 
Opiekunka do dziecka po 
trzebna. Możliwość żarnie 
szkania. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 
♦3762g.
Potrzebna dochodząca po 
moc do chorego. Warun­
ki do omówienia. Zgła­
szać się można w godz. 
16—20. Adres; Poznań, ul. 
Osiedle Piastowskie 20 m. 
60,43654g
Czeladnik piekarski (młod 
szy, utrzymanie) potrzeb 
ny. Mazurkiewicz, Szamo 
tuły — Rynek. 43579g
Przyjmę ucznia i czelad­
nika na pół etatu. Piekar 
nia, Mylna 15.43748g
Retuszerka potrzebna. O- 
ferty „Prasa” Grunwaldz 
ka 10 dla 44168g.

Państwowy Ośrodek 
Hodowli Zarodowej 

W Poznaniu, 
ul. Przybyszewskie­

go 44 a 
UNIEWAŻNIA 

„zagubiony w prze­
syłce pocztowej 

RAPORT KASOWY 
wraz z załączonymi 

dowodami”. 
(Raport kasowy nr 11, 
z dnia 1. I. do 8.1. 73 r. 
wystawiony przez 
POHZ Ferma Kraczki, 

pow. Wyrzysk).
3838-K1 

Krawcowe do szycia ko­
szul i bluzek oraz praso­
waczka potrzebne. Praca 
stała. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 
43633g.
Do prac w ogrodzie przyj 
mę pracownika na dob­
rych warunkach, (może 
być rencista - emeryt). 
Puszczykowo — za do­
jazd zwracam. Oferty 
„Prasa” Grunwaldzka 19 
dla 44180g.
Studenci przygotowują do 
egzaminów (przedmioty 
ścisłe, języki) oraz udzie 
lają korepetycji. Rataj­
czaka 39 m. 9. godz. 
18—19. 40579g
Tańców towarzyskich — 
wyucza Adela Szczurków 
na Poznań, al. Marcin­
kowskiego 2a, parter.
_____________________ 43733g

Kupno • Sprzedaż
Blachę stalową do harto­
wania 1,2—2mm, szer. od 
100 m/m kupię. Poznań, 
Żeromskiego 7. 43574g
Cykliniarki 220 V, produk 
cji poznańskiej kupię. Ja 
nusz Chorążak Wrocław, 
Przodowników Pracy 103 
m, 10.915-K2
Wózki dziecięce różne mo 
dele, wielki wybór poleca 
Brzozowska, Poznań, 
Czerwonej Armii 10.
_____________________ 41760g
Siatkę parkano wą, wózki 
dziecięce, drobne artyku 
ły motoryzacyjne oraz 
przewody elektryczne po 
lecą sklep, Małeckiego 4 
w podwórzu, tel. 647-86.

42295g

RADA ROBOTNICZA 
Poznańskich Zakładów Elektrochemicznych 

w Poznaniu, ul. Michała 43 podaje do wiadomości, że 
z dniem 19 marca 1973 r, 

ROZPOCZĘTO WYPŁATĘ NAGRÓD 

z funduszu zakładowego za rok 1972 pracownikom przedsiębiorstwa.Nagrody należy odbierać w kasie przedsiębiorstwa w Poznaniu, ul. Michała 43 do dnia 19. 9. 73 r.
Ewentualne reklamacje należy zgłaszać do Rady 
Zakładowej PZE w nieprzekraczalnym terminie 
do dnia 19 września 1973 r. 2938-K1

POZNAŃSKIE PRZEDSIĘBIORSTWO
BUDOWNICTWA PRZEMYSŁOWEGO nr 1

Poznań, ul. Ratajczaka 46 zawiadamia, że zatwierdzony do podziału
FUNDUSZ GOSPODARNOŚCIza rok 1972 został uruchomiony w dniu 

10 marca 1973 r.
Jednocześnie zawiadamia się byłych pracowni­
ków przedsiębiorstwa, którzy nabyli prawa do 
nagród z funduszu gospodarności za rok 1972, 
że nie podjęte należności z tego tytułu — ulegają 
likwidacji (przedawnieniu) po upływie roku 
licząc od dnia rozwiązania z pracownikiem 
umowy o pracę. 2910-K1

Sprzedam 1500 rozsadj' 
goździków holenderskich 
z perlitu. Wojciechowski, 
Kościan, Sawickiej i, tel. 
5&8.4393 8g
Sprzedam traktorek 
„Dzik” oraz sadzonki 
chryzantem. Eugeniusz 
Zakrzewski, Nowawieś, 
ul. Górna 29 p-ta Wronki. 

913-K2
Kompletne urządzenie do 
wistramu z technologią — 
sprzedam. Telefon 164-82, 
Bydgoszcz. 980-K2
Sprzedam ciągnik Zetor 
K 25 Bocian z kosiarką 
i pługiem. Seweryn Ba­
biński Przysieka Stara I 
nr 51, poczta Wonieść 
po w. Kościan. 426p
Fisharmonię — sprzedam. 
Kościan, Szewska 16.

930-K2
Sprzedam motocykl. MZ 
250ES/2 stan idealny. Ofer 
ty „Prasa” Grunwaldzka 
19 dla 43706g.
Sprzedam Junaka, ul. 
Fabryczna 8 do godz. 16. 
____________________ 43950g 
Sprzedam Panonnię, stan 
idealny. Poznań. Osiedle 
Jagiellońskie 102 m. 8.
______________________ 421p
Dog 10-miesięczny sre- 
brzystoszary — okazyjnie 
sprzedam. Tomkowiak
Wolsztyn, Działkowa 14, 
tel. 485. 425p 

Drzewo dębowe i topolo­
we okrągłe dobrej jako­
ści — odstąpię, które mo 
że być przetarte według 
życzonych grubości w 
miejscowym tartaku. Wia 
domość: Stanisław Ra- 
tuszny Brenno 165, 67403 
Wijewo po w. Wschowa.

422p
Sprzedam SHL Gazelę w 
dobrym stanie. Wspólna 
21 m. 4 godz. 16—18.

43818g

ZŁÓZ KUPON 
na podwójne losowanie. 

„KOZIOŁKI” 
oferują Tobie: 

samochód „Syrena 105” 
wysokie premie oraz ponad 
pół miliona na wygrane

I stopnia. 3863-K1

• Samochody
Sprzedam Skodę 1000 MB 
rocznik 70. Mały przebieg, 
tel. 660-795, od godz. 18.

42748g
Okazyjnie sprzedam Sko­
dę 1000 MB Kraszewskie • 
go 30. 44070g
Wartburg rok 72 sprze­
dam, cena 114) tys. zł. te­
lefon 261-71, Konin po 17. 

43795g
Sprzedam korzystnie War 
szawę M-20. stan dobry. 
Wiadomość Śrem, ul. Gen. 
Świerczewskiego 4. 424p

____ 9 Loka Ie
Mieszkanie własnościowe 
M -3 chętnie w centrum 
Poznania kupię. Oferty 
„Prasa” Grunwaldzka 19 
dla 4O667g.

Zamienię M-3 na podob­
ne lub większe spółdziel­
cze w Poznaniu. Madziar 
(80-391) Gdańsk — Przy­
morze, ul. Kołobrzeska 
37 C, m. 2. 934-K2

Wynajmę mały pokój bez 
dzietnemu małżeństwu, 
Stanisława 46 (Piątro) 
______ _______ _______ 40630g 
2 panny poszukują poko­
ju, chętnie całe mieszka­
nie. Oferty „Prasa” Grun 
waldzka 19 dla 43694g.
Chojnów woj. wrocław- 
skie — zamienię mieszka 
nie duży pokój, kuchnia 
na mieszkanie w woj. po 
znańskim. Olechowski. 
59-520 Chojnów, ul. K. 
Marksa 15/6.932-K2 
Przyjmę pana na pokój. 
Miechowska 9 (Starołęc- 
ka). 40963g

• Nieruchomości
Sprzedam działkę 500 m* 
dom gospodarczy Wiosen 
na 25. Warunek mieszka­
nie kawalerkę nowe bu­
downictwo. 41074g
Kupię mieszkanie własno 
ściowe M-2 lub M-3 
względnie domek 1 rodzin 
ny. Oferty „Prasa” Grun 
waldzka 19 dla 41544g.
Dom z zabudowaniami, 
1,5 ha ziemi sprzedam w 
miejscowości Wincentowo 
8 pow. Wschowa, cena 
75,000 zł.423p

Zguby • Różne
Zgubiono potwierdzenie 
zgłoszenia wykonywania 
rzemiosła nr rej. 4, wy­
dany przez Gminę Gro­
dzisk Wlkp. na nazwisko 
Józef Wencel. 427p
Zaginął bokser brązowy. 
Za wskazanie miejsca po 
bytu lub przyprowadze­
nie wysokie wynagrodze­
nie. Leokadia Syc. Ra­
cławicka 68, tel. 671-649.

44121g

Przeprowadzki oraz inne 
przewozy wykonuję, tel. 
436-31. 42316g
Wypożyczam zagraniczne 
suknie ślubne, kolorowe, 
wieczorowe, nakrycia do 
chrztu. Szewska 20.

42328g

Dyrekcja oraz Rada Robotnicza
Przedsiębiorstwa Budownictwa Naftowego 

„Naftomontaż” 
w Krośnie, ul. Lukasiewicza 37 zawiadamiają, że

NAGRODY z FUNDUSZU
ZAKŁADOWEGO za rok 1972 wypłacane są do dnia 

30 czerwca 1973 roku
i w tym terminie przyjmowane będą reklamacje.
Nie podjęte nagrody w terminie do dnia 
30 czerwca 1973 r. przekazane zostaną na cele 
socjalne załogi. 961-K2

Siatki parkanowe na klat 
ki i sita, polecam. Czer­
wonej Armii 23. 38569g
Wypożyczalnia eleganc­
kiej garderoby ślubnej 
Poznań, Paderewskiego 1 
m. 4,43743g
Kominki w każdym sty­
lo: i typie — wykonuje 
Pisarski. Gwarancja pale­
nia szczapami. Tel. War­
szawa 23-88-08. 104 9-K2
Uszczelnianie okien taśmą 
polietylenową — 8 zł mb. 
Tel. 301-06 . 41826g
Przystąpię do współpracy 
z producentami galanterii 
— odpowiednie maszyny. 
Oferty — „Prasa”. Grun­
waldzka 19 dla 41735g.

Pracownicy poszukiwani
Meblarska Spółdzielnia Pracy w Poznaniu, ul. Żmi­
grodzka 37 (Janikowo) poszukuje pilnie

10 STOLARZY (wykonujących usługi dla lud­
ności).

Warunki pracy i płacy do uzgodnienia na miejscu.
Dojazd tramwajem linii 1, 3, 13 . 3202-K1

Kopalnia Węgla Kamiennego „Rozbark” w Bytomiu, 
ul. Chorzowska 12 — przyjmie

MĘŻCZYZN w wieku od 18 do 40 lat do pracy 
pod ziemią, w charakterze robotników nie- 
kwalifikowanych do pracy na dole — kandyda­
tów z terenu woj. poznańskiego z wyłączeniem 
miasta i powiatu poznańskiego.

Wynagrodzenie wg tabeli płac obowiązującej w 
przemyśle węglowym.

Dla zamiejscowych zakwaterowanie w Domach 
Górnika.

Zgłoszenia przyjmuje dział zatrudnienia Kopalni 
telefon nr 81 -22-81, wewn. 670 . 990-K2

® Matrymonialne
Przystojna dobrze sytu­
owana pozna Pana z wyż 
szym wykształceniem lat 
60—64, cel matrymonialny 
oferty „Prasa” Grunwal­
dzka 19 dla 39348g.
Kawaler rolnik przystoj­
ny dobrego charakteru 
bez nałogów, dobrze sy­
tuowany z braku znajo­
mości pozna pannę dob­
rego charakteru bez na­
łogów lat 35—37. może 
być z dzieckiem, posiada 
jącą dom lub gospodar­
stwo rolne, wdowa, roz­
wiedziona mile widziana. 
Cel matrymonialny. Ofer 
ty „Prasa” Grunwaldzka 
19 dla 40621.

Dnia 2 maja 1973 r. zmarła nasza matka i te­
ściowa, śp.

CECYLIA MAJDAK
Pogrzeb odbędzie się dnia 5 bm. o godz. 10.30, 

na cmentarzu górczyńskim.

W smutku pogrążeni

syn, synowa i rodzina 
^^^^^^^^^^^^^^^^^^^^^^ 442362

Dnia 1 maja 1973 r. zmarł po długich cierpie­
niach opatrzony Sakramentami św. mój drogi 
mąż, ojciec i teść

WŁADYSŁAW KAMIŃSKI
Pogrzeb odbędzie się dnia 5 bm. o godz. 9.40, 

na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążona
RODZINA

Poznań, Łąkowa 3 m. 1. 44278g

W dniu 1 maja 1973 r. zmarł po ciężkich cier­
pieniach przeżywszy lat 50 — długoletni kie­
rownik produkcji Rolniczego Kombinatu Spół 
dzielczego w Buszewku

CZESŁAW ŻUREK
Odznaczony Srebrnym Krzyżem zasługi.

Pogrzeb odbędzie się w dniu 4 majj br. 
o godz. 15.30, z domu żałoby Szamotuły, 
ul. Ostrorogska 45.

Rodzinie Zmarłego wyrazy serdecznego współ­
czucia

składają:

Członkowie, POP, Zarząd Kier. prod.
_________ _______ 44276 g

Dnia 1 maja 1973 r. zmarł przeżywszy 
lat 60 śp.

JÓZEF BOWGIERD
Pogrzeb odbędzie się dnia 4 bm. o godz. 7, 

na cmentarzu junikowskim.

RODZINA

Prosimy o nieskładanie kondolencjl.

Poznań, Nałkowskiej 5 m. 1. 44277g

Dnia 28 kwietnia 1973 r. zasnął w Bogu nasz 
najukochańszy mąż, ojciec, teść, dziadziuś, prze­
żywszy lat 74, śp.

JAN FIBICH
porucznik rezerwy, powstaniec wielkopolski 
odznaczony Wielkopolskim Krzyżem Powstań­
czym oraz orderem X-lecia Polski Ludowej 

i innymi odznaczeniami.
Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 4 maja 

1973 r. o godz. 13.40, na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążona
RODZINA

Poznań, ul. Wrocławska 21 m. 9. 442072

Dnia 30 kwietnia 1973 r. zmarł ceniony i sza­
nowany przełożony i kolega

WALTER MINICKI
b. długoletni dyrektor I Oddziału Powszechnej 
Kasy Oszczędności w Poznaniu. Odznaczony 
Krzyżem Kawalerskim Orderu Odrodzenia Pol­

ski 1 innymi odznaczeniami.

Pogrzeb odbędzie się dnia 3 maja 1973 r. 
o godz. 11, na cmentarzu junikowskim.

Rodzinie Zmarłego wyrazy głębokiego współ, 
-żucia składaja

Oddział Wojewódzki i I Oddział PKO 
w Poznaniu

Rada Zakładowa > nracownicy.
442652

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
1 maja 1973 r. zmarł po krótkich lecz ciężkich 
cierpieniach mój kochany mąż, drogi ojciec, 
brat, teść i dziadek, śp.

IGNACY GLAPA
ppor. powstaniec wielkopolski

Pogrzeb odbędzie się dnia 4 bm. o godz. 15, 
z kaplicy cmentarnej na Górczynie.

W smutku pogrążona
żona z rodziną

Poznań, Armii Czerwonej 26 m. 20. 44301g

Dnia 30 kwietnia 1973 r. zmarł nagle opatrzo­
ny Sakramentami św. mój drogi mąż. ukocha­
ny ojciec, wujek, przeżywszy lat 69, śp.

STANISŁAW CHODUR
Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 4 bm. 

o go-dz. 1Ę na cmentarzu junikowskim.

Pogrążona w smutku
żona z synem i rodziną

Poznań, Czesława lOa m. 3a. 44274g

Dnia 30 kwietnia 1973 r. zmarła opatrzona 
Sakramentami św. moja najdroższa żona, naj­
ukochańsza mamusia, teściowa i babcia, śp.

WINCENTYNA BADURSKA
z domu Torzecka

Pogrzeb odbędzie się dnia 4 bm. o godz. 13, 
na cmentarzu Miłostowo.

W ciężkim smutku pogrążona

RODZINA

Poznań, Katarzynki 4 m. 6. 44266g

Dnia 29 kwietnia 1973 r. zmarł nasz długoletni, 
sumienny były kierownik sklepu emeryt

STEFAN KRAWCZYŃSKI
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 3 ma­

ja 1973 r. o godz. 10.30, na cmentarzu górczyń­
skim.

Rodzinie Zmarłego wyrazy serdecznego współ­
czucia składają:

Zarząd — POP — Rada Zakładowa 
Koło Emerytów, Pracownicy „Społem” 

Poznańskiej Spółdzielni Spożywców 
w Poznaniu.

___________ 3845-K1

W dniu 30 kwietnia 1973 roku, zmarł

mgr WIKTOR KOBRYŃSKI
emerytowany kierownik Studium Praktycznej 
Nauki Języków Obcych, były lektor zespołu ję­
zyka rosyjskiego, zasłużony pedagog i wycho­

wawca młodzieży akademickiej.

Odszedł od nas pracownik dydaktyki, o któ­
rym pamięć pozostanie zawsze wśród nas.

Pogrzeb odbędzie się w dniu 3 maja 
o godz. 14.50, na cmentarzu komunalnym na 
Junikowie.

Rektor i Senat, Rada Zakładowa 
Związku Nauczycielstwa Polskiego 
Akademii Rolniczej w Poznaniu.

i- Dnia 30 kwietnia 1973 r. odeszła nagle prze­
żywszy lat 66, nasza najdroższa żona, ma­

musia, babcia

WIKTORIA GABRYSIAK
z domu Madalińska

Pogrzeb odbędzie się dnia 5 bm. o godz. 8.30, 
na cmentarzu junikowskim.

O czym zawiadamia pogrążona w smutku 
RODZINA 

Poznań, ul. Swoboda 68 m. 14. 44295g

tDnia 1 maja 1973 r. zmarł tragicznie na. 
maszczony Olejami św. przeżywszy lat 38, 

mój najdroższy mąż, ojciec, syn, zięć, szwagier 
i wujek, śp.

JERZY NOWAKOWSKI
Pogrzeb odbędzie się 4 maja 1973 r.

o godz. 9.15, na cmentarzu junikowskim.

W głębokim smutku pogrążona
. RODZINA

Poznań, Plac Waryńskiego 6 m. 14. 44243g
——M—IB II— !■!!■ ■ ■WMBBMMMMnM

tDnia 30 kwietnia 1973 r. zasnął w Bogu, 
opatrzony Sakramentami św. nasz ukocha­

ny ojciec, teść i dziadek, śp.

STANISŁAW MIELCAREK
lat 88.

Wyprowadzenie zwłok z domu żałoby do ko­
ścioła i na cmentarz parafialny w Chełmcach 
nastąpi dnia 4 maja 1973 r. o godz. 11.

W imieniu stroskanej rodziny
ks. ks. Władysław i Ludwik 

Mielcarkowie.
Chełmce, Jerzyce, Sipiory, Bydgoszcz, Zamość.

tDnia 30 kwietnia 1973 r. odeszła od nas opa­
trzona Sakramentami św. moja najdroższa 

żona, ukochana mama, teściowa, babcia i sio­
stra, przeżywszy lat 59, śp.

LEOKADIA SZCZEPANIAK
z domu Michalczak

Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 4 bm. 
o godz. 8.40, z kaplicy cmentarnej na Juniko­
wie.

W smutku pogrążeni
mąż, synowie, synowe, wnuki i rodzina

Poznań, Kościelna 15 m. 14 . 44261g

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia
30 kwietnia 1973 r. zmarła po ciężkich cier­

pieniach opatrzona Sakramentami św. nasza 
najukochańsza żona, mamusia, teściowa, babu­
nia i siostra, śp.

z Jakubowskich

JÓZEFA OWCZARZAK
Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 4 maja 

o godz. 11.55, na cmentarzu junikowskim.
W smutku pogrążeni 14

mąż, córki, zięć, wnuczka i rodzina
Poznań, Osiedle Wielkiego Października 4 m. 28.

441872

+ z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
30 kwietnia 1973 r. zmarła po długiej cho­

robie nasza ukochana matka, siostra, teściowa, 
babcia i prababcia, śp.

PELAGIA KWIATKOWSKA
wdowa po śp. CZESŁAWIE

Pogrzeb odbędzie się dnia 4 bm. o godz. 10.25, 
z kaplicy cmentarza na Junikowie.

O czym zawiadamiają pogrążeni w smutku 
córka, syn i rodzina

Prosimy o nieskładanie kondolencjl. 44234g

4- Z wielkim bólem i żalem zawiadamiamy, że 
I dnia 30 kwietnia 1973 r. zmarła nasza naj. 
ukochańsza. nigdy niezapomniana żona, ma­
musia, córka i siostra, przeżywszy lat 45, śp.

HANNA PISAŃSKA
z domu Modrzejewska 

lekarz dentysta

Pogrzeb odbędzie się w piątek, o godzinie 16. 
z kaplicy cmentarnej na Junikowie.

W głębokim smutku pogrążona

RODZINA

Poznań, ul. Ułańska 12 m. 5. , 442128

tDnia 2 maja 1973 r. zmarła opatrzona Sa­
kramentami św.

ANNA PIŁACIŃSKA
z domu Lesiewicz

Pogrzeb odbędzie się 4 maja o godz. 16, 
w Grabowie/Prosną.

W imieniu Rodziny

ks. Tadeusz Pilaciński
442632

x Dnia 1 maja 1973 r. zasnęła w Bogu, prze- 
I żywszy lat 82

PELAGIA CHMIELĄ1-
Pogrzeb odbędzie się dnia 4 bm. o godz. 15.25, 

na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążona
RODZINA

Poznań, Wyspiańskiego 13 m. 3 . 44292g 

4- W dniu 1 maja 1973 r. zmarł opatrzony Sa- 
I kramentami św.

m<{r ANDRZEJ
TOKARZEWSKI - KARASZEWICZ

Pogrzeb odbędzie się w dniu 4 bm. o godz. 14.16 
na cmentarzu na Junikowie.

O czym zawiadamia

RODZINA
44285g

tDnia 36 kwietnia 1973 r. po długiej choro­
bie opatrzona Sakramentami św. zmarła 

moja najdroższa żona, nasza kochana matka, 
teściowa i babcia, przeżywszy lat 59 śp.

ANIELA LULCZYŃSKA
z domu Walkowiak

Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 4 bm. 
o godz. 8.05, na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążona
RODZINA

Poznań, Szamarzewskiego 59 m 2. 44267g

+ Dnia 1 maja 1973 r. opatrzony Sakramenta­
mi św. zmarł nagle mój najdroższy i naj­

ukochańszy mąż, przeżywszy lat 71, śp.

ANTONI TORZ
ślusarz — emeryt

Msza żałobna odbędzie się w dniu 4 bm. 
o godz. 15.30. w Krzyżownikach. po czym na­
stąpi pogrzeb o godz. 16, na cmentarzu para­
fialnym w Krzyżownikach.

O czym zawiadamia pogrążona w żalu
ZONA

Poznań, ul. Olzańska 6. 44269g

tZ wielkim bólem i żalem zawiadamiamy, 
że w dniu 1 maja 1973 r. zmarł w wieku 

69 lat, mój najdroższy mąż, nasz kochany oj­
ciec, teść, brat i dziadek, śp.

m^r JÓZEF BOROWIECKI
Odznaczony Krzyżem Kawalerskim Orderu Od­
rodzenia Polski. Złotym i Srebrnym Krzyżem 
Zasługi. Złotą Odznaką ZNP, Odznaką 1000-le- 
cia Państwa Polskiego. Honorowa Odznaką m. 
Poznania, Złota Odznaka FJN. Odznaką Przy­

jaciół ZHP i innymi odznaczeniami.

W głębokim smutku pogrążeni 
żona, córka, syn, synowa, zięć, wnuczka 

i wnukowie
Pogrzeb odbędzie się w dniu 4 maja 

o godz. 14.50, na cmentarzu na Junikowie.
Poznań. Szczecin. 44316g
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Czwartek

Antoniny, 
Marii

Słońce: 4.21—19.17

t TEATRY J

_ POLSKI — g. 19 „Nieznajoma z 
Sekwany”.

NOWY — g. 19 „Macbett”.
OPERA — g. 19 „zemsta Nieto­

perza”.
gO^RETKA — 19 ”Dz^^uię c*

-------- - ■KINA 3

KDF MUZA — g. 10, 12, 14, 16 
„Zbieg z Alcatraz’’ (USA 18 1.), g. 
18. 20 „Biały ptak z czarnym zna­
mieniem” (radź. 14 1.).

KDF PAŁACOWE — g. 15, 17.30, 
20 „Spalony las” (rum. 16 I.).

APOLLO — g. 10, 12.30, 15, 17.30 
20 ..Jeźdźcy” (USA 16 L).

BAŁTYK — g. 10, 12. 14. 16, 18, 
20.15 „Poszukiwany, poszukiwana” 
(P"l. 14 1.).

GONG — g. 10. 12. 16 „Dawid Cop 
perfield” (ang. 14 1.). g. 18. 20 „Za­
mek pułapka” (fr. 16 1.).

GRUNWALD — g 17 „Powrót re 
wolwerowców” (USA 14 1.). g. 19.30 
„Prywatna wojna Murphy’ego” 
(ang. 14 1.).

GWIAZDA — g. 10, 12, 14, 16, 18, 
20 „Na krawędzi” (poi. 14 1.).

KOSMOS — g. 17, 19.30 „Zezowa­
te szczęście” (poi. 16 1.).

MALTA — g. 16 „Król Maciuś” 
(poi. 7 1.). g. 18. 20 „Ostatni wo­
jownik” (USA 16 1.).

MINIATURKA — g. 15, 17.30, 20 
„Poskromienie złośnicy” (USA 14 
1.).

PANCERNIAK — g. 17, 19.30 „An 
na tysiąca dni” (ang. 16 1.).

RIALTO — g. 10, 12.30. 15, 17.30, 
20 „Posag księżniczki Ralu” (rum. 
14 1.).

RUSAŁKA (Swarzędz) — g. 15. 
17. 19.30 „Małżonkowie roku 11” 
(rum. 14 1.).

SCALA — g. 16. 18, 20 „Prywatna 
wojna Murnhv’ego” (ang. 14 1.).

WCZASOWICZ (Puszczykowo) — 
g. 13.30. 16. 18.30 „Bvł sobie łajdak” 
(USA 16 1.).

WILDA — g. 10. 12.30. 15.30. 18.
20.15 „Gangsterski walc” (fr. 16 L), 

WRZOS (Luboń) — g. 18 „Czło­
wiek orkiestra” (fr. 14 1.).

WRZOS (Mosina) — g. 15 „Wiel­
kie wakacje” (fr. 11 1.). g. 17, 19.15 
„Znikający punkt” (USA 16 1.).

FOTOPI ASTIKON — g. 13—18 
„Afryka Zachodnia”.

DYŻURY J

SZPITALE: interna, chirurgia 
ogólna, laryngologia — ul. Mickie­
wicza 2: okulistyka, neurologia — 
ul. Walki Młodych 7; laryngolo­
gia — ul.' Przybyszewskiego 49; 
psychiatria — ul. Szpitalna 29/33.

Pogotowie Ratunkowe dla Po­
gnania (Chełmońskiego 20): wy­
padki uliczne, tel 999: nagłe za­
chorowania w domu, tel 66-00-66: 
dla pow. poznańskiego tel. 544-44.

Centralny Ośrodek Informacji 
Medycznej Służby Zdrowia w Po­
znaniu — tel. 540-93

Miejska Lecznica dla Zwierząt 
(ul. Grunwaldzka 248. tel. 672-414) 
— g. 9 -21 (w nocy nagłe wypadki).

Telefon Zaufania — nr 586-87 1 
522-51.

Apteki: Dzierżyńskiego 349 Dą­
browskiego 140/142 Głogowska 
107/109. Główna 53 Mickiewicza 2? 
Kórnicka 24: Słowiańska Staro- 
łecka 78 (dyżury nocne). Marcin­
kowskiego 11 (całą dobę).

Ę radTo~ j
PROGRAM I: 7-40 Studio nowo­

ści: 8.05 U przyjaciół: 8.10 Mel. 
7 stolic: 8.35 Przegląd mu­
zyczny’ z Bydgoszczy; 9.0.5 Dla 
klasv TU i TV (Jeżyk polski) „Trze­
ci maja Krystka i Anielki” — 
słuch.: 9.25 Kwadrans dla tręba­
czy; 9.40 Słynne zesnoły ludowe 
Państw. Rosyjski Chór Ltidowr 
im. Piatnickiego: 10.08 Muzyczny 
poranek filmowy — taśma: 10.40 
Aktualności kulturalne: 10.45 śpie­
wa W. Zatwarski: 11 Muz. pocztów 
ki bałtyckie: 11-25 Apetyt wzrasta 
w miarę słuchania: 11.30 Mel. przed 
hejnałem: 12.20 Mel. regionu rze­
szowskiego: 12.30 Konc. żvczeń- 
12.50 Komu niosenke?: 13 25 Radio­
wy poradnik rolnika: 13.35 Słvnne 
uwertury operetkowe’ 14 Ze świa­
ta nauki i techniki: 14.05 Organy 
kontra gitara: 14.30 Snort to zdro­
wie: 14.35 Kocha, lubi, szanuje... i 
in«e melodie snrze-d lat: 15.05 Muz. 
neoromantvków: 15.30 T.istv z Pol­
ski: 15.35 Radzieckie zesn wokalno- 
instrumentalne: 16.10 Piosenki do 
słów Jacka Korczakowskiego; 16.30 
Płvtv z różnych stron — Ameryka 
Południowa: 17 Studio Młodych: 
Radio-kurier aud inform. nie tyl­
ko dla młodzieży: 17.15 Rytmy: 
17.50 Rvtmv rvnek. reklama: 18.05 
Rytmostooem po krain i świeci**: 
18.30 Cvkl: „Gmina — Urząd — Sa 
mnrzad”: 18.40 Muz. poważna: 19.05 
Muz. i aktualn.: 19-30 Gwia­
zdy światowych estrad: 20.15 
Przeboie Pragi i Budapesztu: 21 
Miniatury rozrvwk.: 21.25. Studio 
młodych: „Naszym zdaniem” — fe 
Hoton aktualny: 21.30 Bach w trans 
krypcjach jazzowych: 05 Instru- 
mentorium jazzowe: 22.25 Co sły­
chać na świacie: 2?.30 Rvtm. ta­
niec. piosenka cz TT: 23.10 Kores­
pondencja z zagranicy; ’3.15 Rvtm, 
tani»c. piosenka — cz. ITT: 0.05 Ka­
lendarz Nauki Polskiej: 0.10 Pro­
gram nocny z Bydgoszczy.

WIADOMOŚCI: 5. 6. 7. 8. 9. 10. 
12.05. 15. 16. 20. 22. 23. 24. 1. 2. 2.55.

PROGRAM II: 7.35 W radiowym 
tvgiu: 8.35 Sztuka życia — aud. 
Rod. Snoł.: 8.55 Muzvka spod strze 
chy; 9 W stylu „happy jazz” — 
gra Zespół „Hagaw”; 9.15 Wolf­
gang Es-dur (K. V. 375); 9.40 Tu 
Radio — Moskwa: 10 Kronika kul­
turalna z Rozgł. białostockiej: 10-15 
J. Brahms — I Sonata e-moll na 
wiolonczele i fortepian on. 38: 10.40 
Nie ma marginesu: 11 Dla kl VII 
(geografia) „Kraj gór. stepów i pu­
styń”: 11.25 300 sek. z zesnołem 
„Rama 111”’ 11.35 Radiowa Porad­
nia Rodzinna: 11.40 Choroby wene 
rvczne nadal groźne: 11.50 ..Od 
Tatr do Bałtyku”: 13 Miłośnicy 
nauki: 13.20 Punkt widzenia na 
oświatę: 13.35 Opowieść o starym
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Na przykład na Grunwaldzie

Bank kolonijny gwarancją dobrych wakacjiJMTamy bank krwi, bank re- zerw, bank pomysłów... dlaczego nie miałoby być „ban ku kolonijnego”? Zresztą naz­wa nie jest istotna, ważna jest idea. Chodzi bowiem o wy poczynek naszych dzieci, o to, by w warunkach zbliżonych do idealnych spędzały czas wolny od nauki w sposób zorganizo­wany, by zapewnić im wów­czas możliwie najlepszą opiekę.Wiele instytucji organizuje kolonie i obozy młodzieżowe. Największymi potentatami w tym zakresie są zakłady pracy, z których większość ma włas­ne, stałe placówki kolonijne. Urządzaniem wakacji zajmują się również organizacje mło­dzieżowe i wydziały oświaty prezydiów rad narodowych. Te ostatnie, choć należą do głów­nych organizatorów akcji ko­lonijnych, są w swej działalnoś ci bardzo ograniczone, choćby przez sam fakt braku jakiejkol wiek własnej bazy kolonijnej.Dobre formy pracy, co waż­niejsze: zdające egzamin w praktyce, stosuje Wydział O- światy Prezydium DRN Poz- nań-Grunwald. Cztery lata te mu nawiązano kontakty z Wo jewódzkim Zjednoczeniem Pań stwowych Gospodarstw Rol­nych, które udostępniło swoje obiekty na kolonie dla dzieci, mieszkających w mieście. W za mian za to dzieci pracowników PGR-ów spędziły wakacje w Poznaniu. Dla obu stron wy-

miana ta okazała się bardzo ko rzystna. W ubiegłym roku u- dało się zorganizować 10 ta­kich turnusów, na które wyje­chało 1440 młodych podopiecz­nych grunwaldzkiego wydzia­łu oświaty. (Dla porównania: zaledwie 120 dzieci udało się „upchnąć” w ośrodkach zakła­dowych.)
Grunwaldzki Wydział Oświaty 

pozostawił za to do dyspozycji 
swych kontrahentów cztery, w peł 
ni wyposażone placówki szkolne. 
Placówki atrakcyjne już przez sa
mo swe położenie — w 
Parku Kasprowicza, w 
znajduje się m. in. basen 
ki. Dysponowanie własną 
lonijną pozwala na stałą

pobliżu 
którym 
pływac- 
bazą ko 
wymia-

nę pomiędzy poszczególnymi o- 
środkami. Poznańską inicjatywą 
zainteresowało się również Woje­
wódzkie Zjednoczenie PGR w Ol­
sztynie, W tym roku grunwaldzkie 
dzieci wyjadą więc także na Ma­
zury. Poza tym wiadomo już na 
pewno, że będą mogły spędzić kil­
kanaście dni w pięknym pałacyku 
Wybickiego w Przylepkach, w po­
wiecie śremskim, w Stępuchowie, 
pow. Wągrowiec. Rzeczkowie, pow. 
Leszno, Chraplewie, pow. Nowy 
Tomyśl, a także w Jaworze Ślą­
skim i Grudziądzu Gdańskim.Pozostaje jeszcze problem, co robić z dziećmi, które nie wyjeżdżają na kolonie. Pomy­ślano i o nich, organizując pod czas wakacji namiotową bazę kolonijną w Lusówku koło Poz nania, prowadzoną przez Towa rzystwo Przyjaciół Dzieci. Ta skrócona forma kolonii cieszy-

Wędrując po Poznaniu

Praca uszanowana
^Tysiąc ludzi długo klaszcze. Odczuwam ich dumę me- 

mai fizycznie. Na scenie Opery trzem spośród nich, 
w kolejarskich czapkach i mundurach galowych przepasa­
nych biało-czerwonymi szarfami, minister przekazuje zwy­
cięsko zdobyty sztandar.

Na scenę Operetki Poznańskiej wchodzi grupa kierow­
ców PKS-u. Jest wśród nich jedna kobieta. Szczupła, wy­
soka, modnie ubrana, z jasnymi, pięknymi włosami. Gdy 
dostaje odznaczenie i dyplom, rozlegają się oklaski. Ona u- 
śmiecha się z zażenowaniem, widzę potem jak na sali od­
czytuje dyplom parokrotnie, uważnie. Czyta pod 
zawieszoną nad nią najtkliwszą, biało-czer­
woną.

Po uroczystej premierze w Teatrze Nowym słyszę jak 
młody aktor gorączkowo pyta krytyka „Jak grałem, jak 
wypadłem?“. Jest zmieszany tym swoim pytaniem, ale na 
odpowiedź czeka w napięciu. Mimo, że przecież jego wła­
śnie publiczność oklaskiwała gorąco.

Znajomej dziennikarce mówię, że podobał mi się jej ar­
tykuł. I nagle czuję, że te moje trochę odruchowo wypo­
wiedziane słowa dla autorki, mądrego człowieka, która ma 
swój własny sąd o tym co napisała, są sprawą poważną. 
Bardzo poważną.

Gdy w ostatnim tygodniu uczestniczyłem w akademiach, 
gdy szedłem w pochodzie pierwszomajowym, o pracy my- 
ślatem inaczej niż codziennie. Ja wiem, właściwa, godziwa 
zapłata za pracę jest sprawą najistotniejszą. Ale czy w e- 
kwiwalencie pieniężnym mieści się duma kolejarzy ze zdo­
bytego sztandaru, wzruszenie dziewczyny — kierowcy z 
odznaczenia, czujna uwaga aktora na ocenę jego gry, 
dziennikarki na ocenę jej artykułu?

Wolna praca człowieka to jest jego mozół i jego zapał, 
jego wysiłek i jego realizacja siebie. I ocena pracy jest o- 
ceną człotoieka. Jego miary ludzkiej. Naprzeciw tej 
rzetelności, tego talentu trzeba stanąć z powagą. Bez zdaw­
kowych, kryjących często obłudę pochwał. Bo jakże bliski 
ulotnemu pięknu dziecięctwa jest człowiek, gdy za swoją 
dobrze wykonaną pracę usłyszy słowa prawdziwe- 
g o uznania. Jakże wzrusza mnie uśmiech wdzięczności 
mojej matki, gdy po prostu dziękuję jej za codzienny trud
domowy... BRAN

Ursynie (Niemcewiczu) fragm. 
książki I„ Przemyskiego: 13.55 „Mi-
ni-przeglad 
Dziś Gwinea
niej: 14.15 
mesa” —

folklorystyczny” — 
; 14 Wiecei. lepiej.^a- 
,Pod skrzvdłami Fier-

maeazyłi handlu
wnętrznego: 14.35 Arie 
wyk. słynnego tenora 
ga: 15 Dla dziewcząt 
zawsze o 15: 15.40 „Co 
tej audycji najbardziej 
Czas i T.udzie — aud.

operowe w 
J. Bjorkin- 
i chłopców 
sle Wam w 
podoba”: 16 
komhatanc-

ka: 17.25 Aud. ekonom.; 17.40 Z cy­
klu „Tematy pozornie nieaktualne 
— felieton: 17.50 Radioexnress: 18 
„Turystyka i wypoczynek”: 18.05 
Piosenki mel. estrady: 18.40 Widno 
krąg Encyklopedia wiedzy o pra­
cy; 19 Studio młodych: „Sam ze 
sobą” .Szczęście”: 19.15 Język ro­
syjski; 21.50 Po raz pierwszy na 
antenie: 22.50 Pan Józef w Argen­
tynie. rep.: 23 „Międzynarodowa 
Trybuna Kompozytorów”: 23.40 Z 
muz. dawnej Madrygały Claudio
Monteverdiego śpiewa 
Kruysen — baryton.

WIADOMOŚCI: 3.30, 
6.30, 7.30, 8.30. 11.30. 
21.30. 23.30.

Bernard

4.30.
13.30,

5.36,
18.36,

PROGRAM III: 7.30 Perła korony 
— gawęda: 7.40 Muzyczna zegaryn 
ką: 8.05 Mój magnetofon: 8.35 W 
roli głównej „24-1”: 9 „Sto koni 
do stu brzegów” 14 ode. pow.: 9.16 
Śpiewała Cyganie z Moskwy i Ma­
drytu; 9.30 Nasz rok 73: 9.45 N. Pa­
ganini — Wariacje „Nel cor niu 
non mi sento” na temat od. „Mły­
narka” Paisiella — wyk. K. Kulka 
— skrzypce; 10 W rytmie boogie; 
10.15 N4-T. czyli nowoczesność i 
technika: 10.35 Dzień jak co dzień:
11.45 
pow.

.Śniegi nłyna” 15 ode.
12.20 „Monlope” gra zespół

Ekspetion; 12.25 Za kierownicą; 13

Dom dla „Eldomu^

Na lubelskiej antenie: 15.10 Flet, 
gitara, smyczki i jazz; 15.30 Kwa­
drans ze znakiem zanvtania; 15.45 
W kręgu piosenki; 16.05 Bez piór­
ka i weela — gawęda nrof. dr. 
Wiktora Zina; 16.15 Powracajaca 
melodyjka — „Georgia w mej pa­
mięci”; 16.45 Nasz rok 73: 17.05
„Sto koni do stu brzegów” — 15 
ode. pow.: 17.15 Mój magnetofon: 
17.40 Nieznane o znanych: 18.10 Na 
estradzie Donny Hathaway: 18.30 
Polityka dla wszystkich: 18.45 Pro 
simy częściej — Barbara Krafftów- 
na; 19 05 Pocztówki dźw. z Parvża; 
19.20 Książką tygodnia: 19.35 Muz. 
poczta UKF: 20 W. Młynarski w 
Filharmonii: 20.25 „Wołający na 
puszczy” — rep.; 20.45 Język nie­
miecki; 21 Interradio — magazyn 
muzyczny; 21.30 Michał Urbaniak 
— w Filharmonii: 21-50 Opera ty­
godnia — Manuel de Falla „Krót­
kie tycie”: 22.08 Śpiewa Maryla Ro 
dowieź; 22.15 Pow. w wvd. dźw.
„Nędznicy”; 22.45
sie stała”; 23 Nowe 
kie B. Ostromecki; 
torium — magazyn: 
Frank Sinatra.

WIADOMOŚCI: 5, 
12.65. 15, 17, 19, 22.

„Dookoła noc 
tomiki poetyc 
23.05 T abora- 

23.50 Spiewą

6, 7, 8. 10.36,

PROGRAM T: 9.45 — „Cienie za­
nikają w południe” TV film se­
ryjny prod. radź. ode. III pt. „Gorz 
kie szczęście” (kolor); 10.55 — Dla 
szkół — Język polski kL III lic. 
„Wydarzenia sezonu teatralno-tele 
wizyjnego; 12.45 — Dla szkół — Je 
zyk polski kl. VII „Historia kslaż-
ki”; Matematyka w szkole
„Funkcje, równania i nierówności'

cz. 15.20 — TV Technikum

ła się dużym zainteresowaniem rodziców.
W bieżącym roku baza powięk­

szy się o jeszcze jeden ośrodek 
prowadzony przez harcerzy. Licz­
ba miejsc zwiększy się więc do 
120. Naszym zdaniem, formę tę na 
leżałoby znacznie bardziej rozpow­
szechnić chociażby ze względu na 
to, że biwaki będą zawsze bardziej 
atrakcyjne dla młodzieży (zwła­
szcza starszej) niż kolonie.Przedstawiliśmy tu kilka przykładów dobrej organizacji wakacji dla dzieci. Wydaje się, że większa liczba zakładów pracy mogłaby służyć w tym zakresie znacznie większą po­mocą niż dotychczas. Ich współ praca z wydziałami oświaty jest jeszcze niedostateczna. Dobrze byłoby, aby szczególnie zakłady opiekuńcze zajęły się młodzieżą podopiecznych szkół, jak to robi na przykład poznań ska Wytwórnia Wyrobów Ty­toniowych wobec Szkoły Pod­stawowej nr 11.

WANDA NAROŻNA

W III kwartale przyszłego ro­
ku zakończą się prace przy 
odbudowie (także nadbudo­
wie) domu przy ul. Czerwo­
nej Armii (obok ui. Garncar­
skiej). Inwestorem jest „El- 
dom”r a wykonawcą robót, 
które ostatnio nabrały żyw­
szego tempa — załoga Poz­
nańskiego Przedsiębiorstwa 
Budownictwa Przemysłowego 
nr 1. 5-piętrowy obiekt ma 
służyć jako dom handlowo- 
usługowy „Eldomu". Takie by 
ły pierwotne plany, lecz wo­
bec otrzymania przez „El- 
dom" budynku przy ul. 27 
Grudnia (po „Roxanie"), osła 
teczna decyzja w tej sprawie 
podjęta zostanie w najbliż­

szym okresie.
Na zdjęciu: budynek „Eldo­
mu" przy ul. Czerwonej Ar­

mii. (a)
Fot. — K. Przychodzki

Powiat poznański
coraz zamożniejszy

Komitet patronacki 
nad Anią, Agnisią 

i BeatkąDo redakcji „Głosu Wielko­polskiego” telefonował prze­wodniczący Rady Zakładowej poznańskiego „Powogazu” Ka­
zimierz Klimczak. Poinformo­wał on, że w zakładzie tym po­wołano komitet patronacki dla opieki nad dziećmi i rodzi­ną trojaczków Anny, Agniesz­
ki i Beaty Kieniewicz.Komitet prócz doraźnej po­mocy dla rodziny Kieniewi­czów, wystąpił do władz Poz­nańskiej Spółdzielni Mieszka­niowej o przydzielenie we wcześniejszym terminie miesz­kania dla trojaczków i ich ro­dziców. Jak już pisaliśmy, pań stwo Kieniewiczowie borykają się z dużymi trudnościami mie szkaniowymi. (bran)

INFORMUJEMY
Dzisiaj (3 bm.): • Godz. 17 — Za­

kład Energetyczny — Teren (Nowo 
wiejskiego 11) — zebranie Koła 
Emerytów. • Godz. 18 A Sala nr 
III WSE (Marchlewskiego 146) od­
czyt orof. dr. W. Wilczyńskiego pt. 
„Dylematy teorii i polityki cen”. 
A Filia 12 Biblioteki (Arciszew­
skiego 27) prelekcja prof. dr. J. 
Żaka o Józefie Kostrzewskfm. • 
Godz. 19 (oraz 4 bm. o g. 17) — 
aula PWSM (Czerwonej Armii 87) 
koncerty dyplomowe.

1972 r. był dla powiatu poznańskiego rokiem ze wszech 
miar udanym. Do najważniejszych osiągnięć należy wykona­
nie planów produkcyjnych przez wszystkie zakłady, uzyska­
nie wysokich wyników przez rolnictwo oraz znaczna popra­

wa warunków socjalno-bytowy ch ludności.Przemysł powiatu poznań­skiego wykonał zadania plano­we w 104,7 procentach, a reali­zacja zobowiązań w ramach ,.20 miliardów” dała dodatko­wą produkcję o wartości, prze kraczającej kwotę 68 min zł. W rolnictwie cieszą wyniki hodo wlane. Poprawę warunków so­cjalno-bytowych ludności za­pewniły znaczne kwoty, prze­znaczone na oświatę, kulturę i zdrowie, a wyrażające się su­mą ponad 102 min zł. Wyremon towano i zmodernizowano m. in. ośrodki zdrowia w Suchym Lesie, Mosinie i Pobiedziskach, zwiększono personel lekarski w placówkach w Suchym Le­sie, Rokietnicy, Kobylnicy i Swarzędzu. Pozwoliło to na znaczne poszerzenie zakresu świadczonych usług.Przybyło 29 ha lasów oraz 59 tys. sztuk drzew i krzewów. Poprawę stanu zaopatrzenia u- zyskano przez zwiększenie sie­ci placówek handlowych i u- sługowych. Obroty placówek detalicznej sprzedaży osiągnę­ły rekordowe wyniki — pra­wie 1.5 mld zł.Te i inne osiągnięcia pozwoli ły na zamknięcie rocznego bud żetu dochodem ponad 203 mld, zł, to iest o ponad 3 mld zł wię cej niż w roku 1971, Po stronie wydatków budżet zamknięto kwotą 189 mld. zł.

Wykonano też plan inwestycyj­
ny. Z ważniejszych obiektów, od­
danych do użytku, wymienić nale 
ży: 60 mieszkań spółdzielczych w 
Pobiedziskach, domy mieszkalne 
dla nauczycieli w Piątkowie i Chlu 
dowie, hotel dla stażystów w Kom 
binacie PGR Owińska, pawilon
handlowy w Stęszewie 
niu i inne.

Te i inne problemy 
tern niedawnej sesji

i Napacha*

były tema- 
Powiatowej

Rady Narodowej w Poznaniu, na 
której ponadto poddano także ana­
lizie działalność kółek rolniczych 
oraz podjęto uchwałę w sprawie 
rozdysponowania części nadwyżki 
budżetowej, (za)

Prztyczek

Nabrano

Dobra robota oponiarskiego

Klubu Motorowego LOKPosiadaczy praw jazdy sa­mochodowych czy motocyklo­wych jest u nas coraz więcej. Ponieważ szybciej można — zazwyczaj — zdobyć stosowne uprawnienia, niż stać się posia daczem pojazdu mechaniczne­go, spora część osób, zasiada­jących po latach przy kie-
Rolnicze Botanika lekcja
(powt.); 15.55 — TV Technikum Roi 
nicze — hodowla zwierząt 1. 9 — 
(powt.): 16.30 — Dziennik; 16.40 — 
Dla młodych widzów — Ekran z 
bratkiem w progr. film z serii 
„Ivanhoe”: 17.45 — PKF; 17.55 — 
Gra orkiestra rozrywkowa Radia 
i TV Praskiej pod dyr. J. Vobru-
by: 18.25 
18.45 —
19.10 —

— Film krótkometrażowy 
„Mistrz” — próg, public. 
Przypominamy, raid.zimy

19.20 — Dobranoc i Dziennik; 20.15 
— Teatr Sensacji — Jerzv Janicki 
„Akcja V” (na motywach książki 
Michała Wojewódzkiego) ode. I pt.) 
„W połowie drogi”; 21.10 — Z cy­
klu „Polskie prapremiery” — „Pod 
ziemna elektrownia” rep.: 21.35 — 
Ekspres nr 2^: 22.05 — Dziennik: 
22 20 — Wiadom. sport.

PROGRAM II: 16.55 — Tryptyk 
sądecki — (Krajobraz Polski) — 
(kolor): 17.20 — „Bawić i uczvć” 
— kolorowe spotkania — (kolor): 
17.45 — Ochrona środowiska czło­
wieka (kino filmów animowanych 
— (kolor); 18.25 — „Polski kostium 
wojskowy” — (Nic nowego) przed 
kamera Szymon Kobyliński — (ko­
lor); 18.50 — Język angielski w 
nauce i technice 1. 31: 19.20 — Do­
branoc — (kolor) i Dziennik; 20.15 
— Wędrówki muzyczne — pro­
gram rozrywk.; TV NRD — )/ko- 
lor): 21.05 — Malarstwo J. Nowo­
sielskiego (Galeria 33 milionów) — 
(kolor): 21.25 — Gustaw nabiera 
odwagi — węgierski film seryjny 
animowany — (kolor): 21.30 — 24 
godziny — (kolor); 21.40 — „Ostatni 
raj na ziemi” — fab. film włoski 
— (kolor): 23.05 — Corał Mexica- 
na Del Inba pod dyr.« R. Noble — 
śpi»wa nieśni meksykańskie (Chó­
ry świata) — (kolor): 23.35 — Jeżyk 
francuski — powt. 1. 41 cz. II.

równicy wymarzonego wehiku łu stwierdza z przerażeniem, że nie umie jeździć. Trudno się temu dziwić, skoro niektórzy czynią to po kilkunastu latach od momentu zdania egzaminu na prawo jazdy.Właśnie tym osobom przy­chodzi z pomocą Klub Moto­rowy LOK przy poznańskim Ośrodku Badawczo-Rozwojo­wym Przemysłu Oponiarskie­go „Stomil” (dawnym Central­nym Laboratorium Oponiar­skim). Prowadzi on od ubieg­łego roku doszkalanie osób, posiadających od lat prawa jazdy, a nie umiejących jeź­dzić.Wspomniany klub podejmu­je też wiele innych inicjatyw. Prowadzi więc równolegle kur sy na amatorskie prawo jaz­dy. uczestniczy w różnych imprezach sprawnościowych (ostatnio — w rajdzie ..Wita­my Wiosnę”, organizowanym przez AUjtoihobilklub Wielko­polski, cży k II eliminacji do samochodowych mistrzostw Wielkopolski, gdzie członek klubu — Krzysztof Różewski był pierwszy w klasyfikacji generalnej), w klasie 850 ccm i pierwszy w akcjach organi­zowanych wspólnie z MO. ta­kich jak np. „Tydzień l^ultury na jezdni”.Ostatnio klub otrzymał w budynku, zajmowanym przez Zarząd Wojewódzki LOK po­mieszczenie, którym będzie dysponował wspólnie z Klu­bem Wojewódzkiego Modelar­stwa Samochodowego, (ad)

pasażerów
Dzień powszedni — 

godz. 8.30. Z pętli tramwa­
jowej na Dębcu odjeżdża 
tramwaj linii nr 3 (boczny 
wozu — 12, kolejny — 14)- 
Nikt nie informuje pasaże­
rów o zmianie trasy, choć 
w budce MPK jest i kon­
troler i pracownica MPK. 
Ludzie wsiadają sądząc, że 
tramwaj pojedzie trasą, któ 
rą kursuje zazwyczaj.

Na Moście Dworcowym 
(około godz. 8.40) motorni­
czy wstaje, komunikując 
wszem i wobec: „zmiana tra 
sy, jedziemy na Palacza!". 
Ludzie przyzwyczajeni do 
różnych niespodzianek, po­
kornie wysiadają. Jedna z 
pasażerek grzecznie pyta, 
czy o zmianie nie można 
było powiadomić pasażerów
wcześniej. Odpowiedź:
„miałem przed chwilą tele­
fon, a zresztą proszę sobie 
przeczytać". Istotnie, na 
przedniej szybie tramwaju, 
na zwykłej kartce papieru, 
zwykłym ołówkiem napisa­
no niewyraźnie: „PALA­
CZA".

Nikomu z przedstawicie­
li MPK nie chciało się w 
sposób wyraźny, nie budzą 
cy wątpliwości poinformo­
wać o zmianie trasy „trój­
ki". Może by dyrekcja 
MPK zechciała im o tym 
obowiązku przypomnieć.

(ad)

Polacy 
na szlakach świataOd 3 maja do 15 sierpnia br. czynna będzie w Bibliotece im. Raczyńskiego przy pl. Wol ności 19 wystawa pt. „Polacy na szlakach świata”. Zwiedzać ją można codziennie, prócz niedziel i świąt, w godz. od 9 do 18 (w soboty do 13). Na I piętrze w tym samym gmachu od 7 bm. będą od godz. 13 do 14 wyświetlane codziennie fil my, związane tematycznie z tą wystawą. Ponadto 3 bm. o godz. 18 wygłoszony zostanie pierwszy wykład z cyklu, po­święconego polskim wypra- wom naukowym, (z-o)


